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B i ł NIAKOM E —  Bufet K olejow y  
BRASŁAW  —  K sięgarnia T -w a  „Lol".
BARANOWICZ!; —  ul S zeptyck iego  —  A. Laaz.uk 
DĄBROW ICA (P o lesie ) —  K sięgarnia K. M alinow skiego. 
DUKSZTY —  Bufet K olejow y.
GŁĘBOKIE —  ul. Z am kow a —  V .  Y''łodziinierow. 
GRODNO —  K sięgarnia T -w a „Ruch".
HORODZIE] —  D w orzec K olejow y —  K SmarzGisKi. 
1W1ENIEC —  Sklep tyton iow y —  S. Zwierzyński. 
KŁECK —  Sklep „ jed n ość1'.
U D A  — ul. Suw alska 13 —  S. M ateski 
MOŁODECZNO —  K sięgarnia T -w a  „Ruch".

U 5! ^
E es. $

NIEŚWIEŻ —  «1. R atu^.uw a —  K sięgarnia jzżw ii.sk icgn . 
NOW OGRÓDEK — Kiosk St. M ichalskiego  
N. ŚW IĘCIANY —  K sięgarni T -w a  „Ruch'1.
OSZMIANA — K sięgarnia Spóldz. Naucz.
RIŃSK —  K sięgarnie Polska —  St. Bednarski.
PO ST A W Y  —  K sięgarnia Polskiej M acierzy Szkolnej. 
SŁONiM  — K sięgarnia D L ubaw skiego, ul. M ickiewicza 13 
ST DEPCE —  Księgarnia T -w a  „Ruch"
ST  ŚW IĘCIANY —  uL Rynek 9 — N. Tarasiejski.
W ILEjKA PO W IA TO W A  —  uL M ickiew icza 24, F. Juczew sks 
W AR SZAW A —  T -w o  K sięg. Kol. „Ruch",

PRENUM ERATA m iesięczna z odniesieniem  do dom u lub z 
prztsvłką p ocztow ą  4 zł., zagranicę 7 zł. Konto czek ow e P .K ,0  
Nr. 8Ó259. W  sprzedaży detal, cena pojed yn czego  n-ru 20 gr,

Oplata p oczto w a  uiszczona ryczałtem .
R ed ak c ja  ręk o p isó w  n iezam ó w io n y ch  nie z w rac a . A d m in istra ­
c ja  n ie u w zg lęd n ia  z a s trz eż eń  co  do ro zm ieszczen ia  og łoszeń .

CENY O G Ł O S Z E Ń : w ie rsz  m ilim e tro w y  je d n o szp a lto w y  na s tron ie  2-ei i 3-ej gr. 40. Z a  tek s tem  15 gr. K om unikaty  o ra z  
n ad es łan e  m ilim etr 50 g r, K ronika rek lam o w a  m ilim etr 60 gr. W  n u m eracn  św ią tec zn y c h  o ra i  z  p ro w in c ji o 25 p ioc  d rożę  
Źa<maniczn 50 proc. d io że j O g ło szen ia  c y fro w : i ta b e la ry c z n e  o 50  p roc  d rożej. A u m ń u stra e ja  n ie  p rzy jm u je  z as trz eż eń  co 
d o &i r :° jsca . T erm in y  d ru k u  m o g ą  b y ć  p rzez  A d m in is trac ję  zm ien iane  dow oln ie. Z a  d o sta rcz en i”  n u m eru  d o w o o o w eg o  20 gr.

1 maja 1930 r. ukazał się w  „Sło­
wie" na tern miejscu artykuł p. J. 
K-ciciego p t. „Nieoczekiwana kropka 
nad niewyraźnem „i“ . W artykule tym, 
w sposób zdecydowany i nieco przeja­
skrawiony wykazywał autor istnienie 
we współczesnej akcji unijnej w Pol­
sce pierwiastków antipaństwowych.

Artykuł ten wywołał gorący sprze­
ciw ze strony wybitnego katolickiego 
publicysty i redaktora „Przeglądu Po­
wszechnego, x. J. Urbana, T. J., który 
wystąpił na łamach „Słowa" z obszer- 
nem rozważaniem na temat akcji unij­
nej na wschodzie Poiski.

X. Urbanowi replikował Cat ze sta­
nowiska paristwowca polskiego.

Wreszcie głos łaskawie zabrał J.E. 
ksiądz arcybisKup E. Ropp.

Byta to pierwsza wymiana zdań. 
Później, prawie w ciągu dwóch mie­
sięcy panował spokój, aż w lipcu ni­
żej podpisany wystąpił z cyklem pię­
ciu artykułów pod ogólnym tytułem 

V,Wobec nowych, nieznanych dróg". 
Polemika wywiązała się na ncwo, 
wciągając coraz więcej osób i coraz: 
szersze zataczając kręgi.

Jesteśmy dumni z tej dyskusji, Nie- 
tylko dlatego, że oświetlamy możliwie 
wszechstronnie sprawę, m,ającą kolo­
salne znaczenie i niedocenianą należy­
cie przez ogół, i nie dlatego tylko, że 
zajmujemy, naszem zaaniem, jeaynie 
słuszne stanowisko, gorąco popierając 
idee zbliżenia Kościołów i energicznie 
zwalczając nieuczciwe metody, nieraz 
stosowane w-akcji unijnej, —  że wresz 
cie występujemy z podniesioną przył­
bicą, —r ale dlatego przeaewszystkiem, 
iż stworzyliśmy na łamach „Słów*", 
jedyny w polskiej prasie teren, na któ­
rym spotykać się i rozmawiać mogą 
strony, wzajemnie się zwalczające.

Głos w dyskusji zabierah katolicy: 
księża i laicy, —  prawosław ni; du­
chowny i świecki, przemawiał misjo­
narz obrządku wschodniego, podaliś­
my wreszcie opinię bazyljanów lwow­
skich.

Staraliśmy się możliwie wyraźniej 
zarysować sytuację, która się wytwo­
rzyła i wskazać na jej znaczenie, oraz 
możliwe SKUtki

Dlatego też chętnie udzielaliśmy 
głosu, wypowiadającym poglądy, któ­
rych nie podzielaliśmy

Dyskusja unijna w „Słowie" zbu­
dziła głośne echa w carej prasie w 
Polsce zagadnienia, poruszane przez 
nas, rozważano lub powtarzano na ła­
mach czasopism polskich, rosyjskich, 
ukraińskich.

Mamy bardzo pokaźną ilość sprzy­
mierzeńców i —  narzekać nie można!
—  niemało wrogów!..

Ze smutkiem jednak stwierdzić mu­
simy, że ci „wrogowie" nam się nie- 
bardzo udali!..

Niezawodnie, są on, bardzo poży­
teczni ze względu na popularyzację 
zagadnienia, ale są  i nieznośni nieraz, 
bo przeważnie ukrywają się pod rozma 
itemi pseudonimami lub występują a- 
nonimowo, a co najgorsza —  operują 
przeważme wykrętami. lub nawet 
kłamstwem

Już się wyrobiły pewne, „chwyty" 
olemiczne, wytwarza się pewna ma­

niera. Najtańszym , lecz dość efektow­
nym sposobem zw alczania prźeciwni- 
ków współczesnych metod misyjnych, 
-'est udawanie (a  może i nie udawa­
nie?), iz się nie rozumie, o co chodzi.

Wówczas przypisuje się przeciw­
nikowi to, czego on nie mówił. ale z 
czem się całkowicie zgadza (a więc 
nie będzie protestował!), słowem, bu­
duje się papierowy w iatrak i z nim się 
stacza bezkrwawy bój.

Tyle już razy nazywano przeciwni 
ków metod, -stosowanych w akcji od- 
rządku w schodniego, przeciwnikami
—  Unji Kościołów!.. Tyle razy z pa­
tosem deklamowano na temat wielko- 
ści i świętości idei zjednoczenia Ko­
ściołów i tak gorliwie dowodzono,, iż 
formy greckiej liturgji są piękne, do­

stojne, głębokie...
Lecz czy był w „Słowie" choć je­

den głos, zwalczający ideę Unji, lub 
drwiący z liturgji greckiej?..

Więc pocóz tak gwałtownie starać 
się otworzyć drzwi, już dawno otwar­
te?... Albo taki przykład:

W  czasopiśmie rosyjskieni, katolic- 
kiem, p t. „Kitież" pani Licharewa 
mówi: „P. Charkiewicz żąda (!) tej 
formy wschodniego obrządku, która 
istniała do czasu likwidacji Unji".. 
Więc daje autorka cały artykuł na te­
mat obrządków w Kościele i dowodzi, 
że p. Ch. nie miał racji, żądając form 
przedlikwidacyinych Unji,

Słusznie: p. Ch. nie miał racji; 
stwierdzam to stanowczo, ale tylko do­
dam drobiazg: iż p. Ch. nigdy tego nie 
żąaał!

Znuwu więc —  strzał w powietrze!
Takie strzelanie na wiwat dla prze 

ciwnika me jest groźne, strzelającemu 
zaś dodaje animuszu i pozwala uw a­
żać siebie za bohatera i zwycięzcę.

Zabawka nieszkodliwa.
Bywają jtdnak  „chwyty" gorsze. 

Operują niektórzy zwyczajnem kłam­
stwem.

Pod tym względem i bezsprzecznie 
prym trzyma niejaki „Pan Jankowski",- 
występujący zresztą i anonimowo.

Kłamcy, iako największy pocisk, 
rzucający „na szalę zwycięstwa" auto­
rytet Papieża!..

Roma locuta. causa finita!..
Argument ten ma pozory słuszno­

ści, a wskutek tego —  wieiką siłę od­
działywania na osoby, nieoijentujące 
się w stanie rzeczy

Jest jednak w  tent „nieścisłość" po 
dwójna.

1) Niema wcale przymusu przecho­
dzenia z prawosławia wyłącznie na 
obrządek wschodni. Przeciwnie: dekret 
z dn. 26-VIII 29 r. pozostawia kon- 
wertytom wolność wyporu obrządku! 
Ale zwolennicy obrządku wschodnie­
go fakt ten Starannie i świadomie ukry­
wają p rzed szerszym ogołeml...

2 Popierając gorąco akcje unijną, 
Ojciec Św., rzecz jasna, nie może po­
pierać metod, stosowanych w tej ak­
cji!... Lecz o tern się również nie 
mówi...

A w rezultacie obrona obrządku 
wschodniego w jego obecnym stanie 
ma nieraz dziwny posmaczek ~

Pewien mój przyjaciel z „Prżeglą- 
du Wileńskiego", chcąc mnie ośmie­
szyć, stwierdził, iż pragnę być —, plus 
catholiąue que le Pape".

Cios, zdawałoby się w samo serce, 
bo ośmieszenie przeciwnika najsku­
teczniej wytrąci mu broń z rąk

Ale... Skąd taka konkluzja?.. Tyiko 
stąd, że otwarcie zwalczam siemasz- 
kowe metody w akcji unijnej.

A więc?... Odtwórzmy sylogizm.
Konkluzja „Plus catholicjue e'tc.‘‘..
Przesłanka mniejsza: „W. Ch.

zwalcza metody siemaszkowe"..
Przesłanka większa?...

Czy to chciał powiedzieć szlachetny 
anonim „przeglądu Wileńskiego"? ..

Zresztą nie on jeden!...
W spomniana już p. Licharew'a, na­

wiązując do moich słów o potępieniu 
przez papieża Grzegorza XVI metody 
podstępu, której użył Siemaszko, aby 
zlikwidować Unję, mówi, iż to nicze­
go właściwie nie dowodzi, gdyż wszy­
stkie słowa papieży „należy rozpa­
trywać nie podług „litery" lecz podług 

poducha"...

Z komentarza zaś, dodanego do 
tych słów, jasno wynika, iż stosowa­
nie metod symulacji i podstępu w ce­
lu przerobienia katolików na prawo­
sławnych iest wielką nikczemnością, 
natomiast te same metody mogą być 
szlachetne i zbawienne, jeżeli prawo­
sławnych przyciągnie się do Kościoła 
katolickiego.

Nie dziwimy się podobnym tezom 
gorliwych obrońców metody symula­
cji.. I nie będziemy ich zwalczać. Be-

Odezwa JE. *rtybbKijpe Jałbrzykowskiego
DO W iE L FB N E G O  D U C H O W IE Ń ST W A  I UKOCHANYCH W  CHRYSTUSIE

DIECEZJAN W ILEŃSKICH
POZDROWIENIE W  PANU.

Pośpieszmy z pomocą naszym braciom! Klęska powodzi nad Dźwir.ą, 
Dzisną, Wilją, Niemnem i Szczarą dotknęła przeszło piętnaście tys.ęcy osób 
w granicach naszej archidiecezji, uszkodzua 1498 domów mieszkalnych ł 
1200 budowli gospodarczych w województwie wiieńskient, a sporo też jest 
takich uszkodzeń w województwie Nowogródzkiem, zniszczyła wicie produ­
któw spożywczych, przechowywanych w piwnicach i dołach, jak kanofle, 
warzywa, zniszczyła na znacznych przestrzeniach zasiewy oziminy. V/ knku- 
nastt’ miejscowościach zaczął już się szerzyć tyfus brzuszny i plamisty jako 
bezpośredni skutek powodzi

Niech ta niedola naszych b ra ć  przemówi przekonywująco do serc i 
W imię miłości Boga i bliźniego pomóżmy naszym bracium jużto bezpo 

naszych kieszeni.
średnio udzielając pomocy sąsiadom poszkodowanym, jużto składając ofiary 
na ten cel na ręce Wileńskiego Komitetu Obywatelskiego niesienia pomocy 
ofiaiom powodzi. Konto PKO nr. 82100 lub rachunek oież. w Komunalnej Ka­
sie Oszczędności m. Wilna nr. 430, ul. Mickiewicza 11).

Aby ułatwić udział naszerszym warstwom w pomocy bliźnim, raczą 
W-ini Księża Pioboszczowie, Rektorzy kościołów urządzić w świątyniach 
zbiórkę na tacę np w dniu 17 maja i zebrane ofiary przesłać pod adresem W i­
leńskiego Komitetu Obywatelskiego.

' Ukochani w Chrystusie Diecezjanie pośpieszcie z pomocą brąz om w 
ich nieszczęściu, dajcie tern d o w ó d /ż e  miłujecie bliźniego uczynkiem '  i 
prawdą. ' ■

Szlacnetny czyn bratniej pomocy bliźnim ukoi smutek, zmartwionych 
podniesie na duchu a nas zbliży do P an a  Boga

Pośpieszmy więc z pomocą naszym braciom!
R. JA łB R Z yK O W S K I  

Arcybiskup Wileński.

Cybuch w kopalni węgla
F.RUKSELA. PAT. W  miejscowość' Horn-Wasmes nastąpił wybuch w 

kopalni węgla. W głębokości 900 metrów zawalił się korytarz, przy czem w 
odciętej kompletnie galerji pozostało sześciu górników Akcja ratunkowa 
trwa, nie ma jednak nadziei, ażeby do zasypanych udało się dotrzeć przy 
najpomyślniejszych warunkach, prędzej, aniżeli za dwa dni. Powiodło się 
wprawdzie skomunikować z zasypanymi górnikami, są oni dotychczas zdrowi 
i cali, istnieje jednak obawa, że zagraża im zatrucie gazami. W  kopalni, w 
której wydarzyła się katastrofa, pracuje dużo Polaków. Jak dotąd nie udało 
się stwierdzić, czy w ssróa zasypanych są Polacy.

Kdiłlet wojny domowe] w jfozsiauji
FUNChAL.. W ojnę dom ow ą n ożna u w ażać  za  zakończoną. P o w sta ń cy  peddali 

; się . Na zm ianę nastrojów  w p łynęło  zbórnbardow&nie w yspy  M adery przez Krążownik 
portugalski Y aco di Gama Kilka ocób było  rannych. Nikt z cudzoziem ców  nie ucier­
piał. P rzyw ód cy  pow stańców  schronili się  do gm achu konsulatu angielsk iego .

LIZBONA. PA T . -  
M aderze.

Komunikat urzędow y donosi o  kapitulacji paw stań ców  na

SnW teTf A HISZPa Nj A
Zainteresowanie się wypadkami hi- 

"źpcńskiemi w Moskwie nie maleje. 
Prasa moskiewska poświęca wiele miej 
sca rewolucji hiszpańskiej i zamiesz­
czane sa zarówno korespondencje mo­
skiewskich sprawozdawców' z Madry­
tu , p avyża jak i komentarze publicy­
stów sowieckich Pisma moskiewskie 
zamieszczają również liczne zdjęcia z 
ruchu rewolucyjnego w' miastach hi­
szpańskich.

Jaki jest stosunek czerwonej Mo­
skwy do republikańskiego Madrytu? 
Na pyłame to można odpowiedzieć zu­
pełnie jasno: ironicznie powściągliwy. 
Obecna sytuacja w Miszpanji nie zado­
wala Adoskwy sowieckiej i rewolucja 
liszpanska jest „obcą" dla Międzyna­
rodówki Komunistycznej i zamieniona 
musi być na rewolucję komunistyczną. 
Moskiewski organ centralny rządu so­
wieckiego ^Izwiestja uważają obec­
ną rewolucję hiszpańską za wynik wal 
ki pomiędzy kapitałem francuskim i 
włoskim, ubiegającym się o rynki z a ­
graniczne Rewolucja hiszpańska jest 
zwycięstwem kapitału francuskiego. 
Jednakowoż impcrjalistyczni nieprzy­
jaciele agrarno-generalskiego rządu hi­
szpańskiego—  konstatuje „Izwiestja" 
b er  jakiejkolwiek sentymentalności 1— 
walczyli tylko o to, aby na miejsce Al­
fonsa, który opuścił kraj, przybyli in­
ni Alfonsowie. W najgorszym w ypad­
ku chętnie utworzą republikę, w której 
sami by rządzili. . Prasa francuska 
przez usta Sauerweina ostrzegała Hi­
szpanię, że „ a r ; Francja, ani Anglja nie 
mogą obojętnie przypatrzyć się iak w 
Gaju od Pirenejów do Gibraltaru sze­
rzy się ognisko boiszewizmu". „Nie 
wiemy — ironicznie zauważają „Izwie- 
sfja" — kiedy imperialistyczna Francja 
i Anglja obojętnie przypatrywały się 
powstawaniu ognisk boiszewnzmu".

Z powyższych uwag, prasa moskie 
w'skn wnioskuje, że jeżeli w Hisznanji 
nie nastąpi zwrot w lewo, to niożnaby 

Jj-nr było spodziewać. interwencji 
państw zachodnioeuropejskich Komu­
nistyczna Moskwa wypracowała odno­
śnie Hiszpanji szerokie piany, tak jak 
dla dzi.dań w Chinach, w których krew 
reje sie strumieniami w walkach rewo 
hicyjngch.

KARDYNAŁ HLOND NA AU­
DIENCJI U OJCA ŚWIĘTEGO

CITTA DEL VATICANO. Papież 
przyjął dzisiaj na a u d je n r i i  Prymasa 
Polski ks. kardynała Hlonda.
WYBORY DO SAMORZĄDU NA 

TERFNIE LITW\
KOWNO. PAT. —  Został ogioszo- 

ny dekret, na mocy którego temun wy­
borów do samorządu na całem teryio- 
rjum Litwy został wyznaczony na dzień 
15 czerwca r. b.

KWecie powstania śląskiego
KATOW ICE. (P A T ). —  O bchód 10-tej 

rocznicy pow stania  sląsk iegc miał przebieg  
im ponujący, zam ieniając się  w  wielką m ani- 
fe itację  narodow ą. O becność P ana p r e z y ­
denta R zeczypospolitej, przedstaw icieli rzą- 
au i izu ustav. odaw czych  nadały, obchodow i 
charakter m ezw yklr u roczysty  i podniosły.

P rzyjazd Pana P rezydenta R zeczypospoli­
tej do Z ąbkow ic odbyło  się  w śród  m anife?  
stacyj zgrom adzonych na dw orcu przed sta­
w icieli organizacyj ze  sztandaram i oraz licz  
nej publiczności. Nasty-pnie w itano P ana P re­
zydenta  entuzjastyczn ie w Sosn ow cu . Tutaj 
oczek iw ał Pana P rezydenta w oj. Grażyński 
i zarieldbw al się  do1 ródca „kręgu korpusu 
nr. 5 gen. Narput - Łuczyński.

Na dw orcu w  K atow icacn oczek iw ał przy 
jazdu Pana P rezyd en ta  R zeczypospolitej, re­
prezentant M arszałka P iłsudskiego gen. 
Berbecki, m inister spraw  w ew nęti zńvch  Sla- 
w oj-Składkow ski, gen . Górecki, orezydenl 
K atow ic dr. Kocur,, deputacje du ch ow ień­
stw a , dow ódca  dyw izji gen , Zajac, w o jew o ­
da poznański R aczy..ski, w ojew od ow ie k ie ­
lecki i krakow ski, m inister M orawski z kom i­
sji m ieszanej dla G órnego ś lą sk a  i inni.

Pan Prezydent, w y szed łszy  z w agon u,

przy dźw iękach hym nu narodow ego prze­
szedł przeć! frontem  kom panji honorow ej 73 
p, p., przybyłej ze Sztandarem  ! orkiestra, p o ­
czerń w ś ió d  okrzyków  „N iech żyje" zg io .n a -  
azonycn  na dw orcu delegacyj. Zw iązku P o ­
w sta ń có w  Śląskich, oraz licznej puoiiczności, 
sk ierow ał się  na plac p ized  dw orcem , g a z ie  
w  to w a r z y a w ie  w oj. G rażyńskiego w siad ł 
do autom obilu, udając się  dc pryw atn ego  
m ieszkania p. w o jew o d y . P o  krótkim ©djj: 
czynku Pan Prezydent w  otoczeniu  św ity  i 
przerUtawicieli w ładz, odjechał sam ochodem  
przed ieat. w  K atow icach, gdzie  oczek iw ała  
sztafeta kolarska, w ioząca  z  Gdyni w od ę z 
Bałtyku i grudkę ziem i z  Górj P rzem y sła ­
w a w  Poznaniu. T u pow itał Pana P rezyd en­
ta biskup częstoch ow sk i ks. Kubina, k ie­
rownik biegu sztafetou ' :go, wrę :zając Panu  
P rezydentow i w o d ę  .  Bałtyku i ziem ię z  G ó­
ry P rzem ysław a. P iękną Ł jła  chw ila w ypu  
szczen ią  gołębi pocztow ycn . P ierw szeg o  g o ­
łębia w yp u ścił Pan P rezyd en t R zeczy p o sp ) • 
litej, puczem  chm uty goiębf pokryły niebe 
nad placem  T eatralnym .

O godz . lt> o a o y ła  się w  pięknie udeko­
rowanej sali T eatru P o lsk iego  uroczysta  aka­
dem ia. i

dAemy tylko na nie raz po raz —  wska 
ziewać.

Dyskusja unijna w tySłowie1' nie 
jest skończona.

Ponieważ jednak przebyliśmy wiel 
ki i najcięższy może etap, warto jest 
spojrzeć na nasz dorobek, na który 
zwracamy uwagę wszystkich interesu­
jących się sprawą współczesnej akcji 
unijnej w Polsce W. Ch.

Wykaz artykułów dyskusyjnycn w  
sprawie „obrządku wschód niego", dru­
kowanych w „Słowie" od dn. 1~V 1930 

do dn. 1-V 1931 roku.
N r 10 —  1 -V . 10 J. K-cki N ieoczek .w a 

na kropka nad  n iew y raźn em  ,,i“
Nr. 105 — 8 -V  1910 J. U rban  T . J. O 

akcję  un ijną  na w ;,chodzie  Polski.
Nr. 107 — 1 0 -Y  30 J. U oan, T, J. O 

ak cję  un ijną  na vsch o d z ie  Polski
Nr. 107 —  I0.V  30. C at. N o\v \ o b rz ą ­

dek a po lska  ra c ja  s ta n u .
N r. 113 — 17-V 30 ks. A rcyb, E d w ard  

fljopp L ist do  R edakcji.
154 —  9 -VII 30. W . Ch. cy k l: „W o b ec  

n o w y ch , n ieznanych  d ró g " . I C erkiew  a 
Kościół.

Nr. 155 —  10-VII 30 W . Ch. „W o b ec  
n ow ych  p i.'znanych  d ró g "  II C erk iew  a  U nja.

Nr. 1,57 —  12—VII 30 W . Ch. „W o b ec  
n o w y ch  n ieznanych  d ró g "  III O b rząd ek  
W schodn i.

Nr. 159 —  15-YII 30 W . Ch. „W o b ec  
ii(5iviych n iezn an y ch  d ró g "  IV „U ch a ra k te -  

ryzotwaui na A nglików ".

Nr. 161 —  17-VII 30 W  Ch. „W o b ec  
n o w ych , n iezn an y ch  d ró g "  V M y i oni.

N r 178 —  6-Y lIf 30 ks. U rban , 7 .  j. 
O d p o w ied ź  ks. J. U rb an a .

Nr. 179 —  7-YI1I 30 W . Ch. „G ru n t —  
sie nie p rze jm o w ać!

Nr. 180 —  8 (VII] 30 C at. P o g ląd  ks.
U rbana.

N r 184 —  KUVIII 30 ks. U rban , T . J. 
P raw o s ław ie  i po lskość  k ra ju  :

N r. 185 —  14-V.HI 30 Jan  O ch o ta . Na
m arg ines ie  a r t ' kulu ks. U rb an a .

lŹó —  r e w i f l  'łO X. W . M. S p raw y
Unji K ościelnej.

Nr. 281 —  6-XU 30 W . Ch. „O p in ja  k a ­
to lick a", Czyli p o lskość  nh indeksie.

N r. 282 —  7-XIl 30 O. W ita li Ż eleźn ia- 
kow icz. N a m arg m esię  d y sk u sji unijnej.

Nr. 285 —  12-X1I 30 k s A rcyb . E. Ropp 
L ist a rcy b isk u p a  R o p p a

Nr. 286 - 13.XII 30. W Ch. A larm  bez
echa.

Nr. 7 —lO-i 31. M ikołaj G ołub iew .
W sp ra w ie  p o jed n an ia  K ościołów

Nr. 11—  15-1 31 ks. Józef M arcinow ski. 
W  sp raw ię  jed n o śc i K ościoła.

Nr. 24 —30. I — 31. C at. Czy U krain iec-'
Nr. 26 —  1-P —  Co to  w szy s tk o  zn aczy ?
N r 31— 8-11 31. O .A n to n i D ąb ro w sk i T . J. 

Jeszcze, na  m arg in es ie  d y sk u sji unijnej.
Nr. 40  — 19-11 31 W ołyn iak . „N ow y bi­

skup  w P u lsce" . — B C tey U k ra in iec"?
N i. 42. 21 -II 31. M ow a p o sła  S tan is ła ­

w a M ackiew icza.
Nr. 51 —  4-111 31 W . Ch. Co m ów ią 

bazy ljan ie  o akc ,. „w sch o d n ich  je z u itó w "?
Nr. 8 6  —  16-iV 31 W . Ch. K onferencja  

p ińska.
Nr. 89 — 111— IV W . C h. M edycyna  i s t r a ­

te g ia  Józefa  S iem aszki.
Nr. 98 — 30-IV —  Z ag ad n ien ie  Unji R zy­

mu ze W sch o d em .

Kilka m inut po 1 o-ej uitazai się  w  loży  
reprezentacyjnej P Prezydeni Rzeczy p o sp -  
litej M ościcki, pow itany niem ilknącem i ok la­
skam i. W  m om encie ukazania się  P . P rezy­
denta w  ,oży, orkiestra teati alna odegrała  
h jin n  p a ń stw ow y.

W  przeciw ległej loży  zajęli m iejsc* przed  
staw iG ele Rządu ; p. prem jerem  Sław kiem  
.. czele, oraz ińspaktpr ąrmji gen . Berbecki 
W  loży  tuż oook  P. P rezydenta zasiedli 
m arszałkow ie Sejm u i śenatu .

N j  estradzie, -'dekodowanej emDiemata- 
mi pa .istw ow em i, oraz cyfram i, syniDOlizują- 
cem i 0 -lec i-  rocznicy pow stań  śląskich, 
u .-‘a w ioną byia m ów nica, na której zajął 
m iejsce w ojew on a  G rażyński, w ygłasza jąc  
uroczyste  przem ów ienie, w  którem  oodal g c  
nezę pow stań śląskich i zarys przebiegu. III 
pow stania , rozp oczętego  10 lat tem u w  n o ­
cy  ż  2 na 3 m aja.

Drugą część  akaaem ji w ypełnily produk 
c j -  artystyczne. Akadem ja była transm ito­
w ana irztz w s z y s t k i e  p o ls K ie  rozgłośn ie  Na 
zakończen ie odśp iew ano R o t ę  przy akom - 
panjuiiiencie orkiestry opery.

W  tym  sam ym  czasie  n iezliczone tłum y  
lu ó fo śc i, zebiant- na rynnu i na placu p rzej  
oj m achem  woj’ew „dztw a w ysłu ch ały  treści 
przeoiegu akaoe-nji Dodawanej przez m eg a ­
fony.

O północy z 2 na 3 b. ni. rynek kato- 
wicKi przedstawia! obraz n iezw ykie  m a lo w ­
niczy, P ośrodku (konał olbrzym i sto s . P ło ­
m ienie stosu  ośv ietlaiy pobliskie kam ienice, 
nadając całem u placow i w ygląd  fan tastycz­
ny. D ookoła ogniska zgrom adzone tłum y 
oczek iw ały  rozpoczęcia  i roczystości, maj? 
cej być zakończeniem  obchodi. 10-ej roczn 
cy pow stania  Rok rocznie od 10 lat prze 
strzegany jest zw yczaj że  odciziały byłych  
p ow stańców  przybyw ających  do Katowi.; na 
uroczysty  obchód , biw akując dookoła m ia- 
•ta i na rynku przez cała noc przy o g n i­

skach.
‘.Ysrod zgrom adzonych np rynku tłum ów

i oddziałóvz p ow stańczych , w idać było kor­
pus kadetów lw ow sk ich , którzy chubnsp od ­
znaczyli .i ę przed 10 laty w  pow staniacn  
śląskich , W idać hyio czarne, białe i c zerw o ­
ne [Eórormsze górników

U w strp u  dó teatru oczekiw ali przyby­
cia P ana prezyd en ta  dostojnicy,. P rz y t 'w a­
lącego  Pana Prezydenta w itano grom kiem i 
okrzykam i Na stooniach teatru ustaw iono  
fotel na Którym  zasiadł P . P rezydent.

i-astąp iły  przemówienia, b . d o w ód cy  p o w ­
stań ców  N ow iny M ielżyriskiego, potem  pre 
zesa  Federacji gen . G óreckiego.

W zruszający był m om ent, kiedy po s ło ­
w ach M ielżyriskiego: „C ześć P o leg ły m " ,' or- 
kiest-a  zagrała m arsza żałobnego Chopina.

W śród p o w szech n eg o  skupienia i c l.zy ,  
jaka zapanow ała w śród  zgrom adzonych  tlu 
m ów. przem ów ił P . Prezydent R zeczyposp o­
litej M ościcki.

P rzem ów ien ie  P . P rezydenta  w yw oła ło  
wielki entuzjazm  i spraw iło ogrom ne w raże­
nie. T łum y w  słuchały ze  w zruszeniem  hym ­
nu .B oże coś Toiskę", ooczem  żegn ały  od ­
jeżd żającego  P . Prezydenta ow acyjnie.

Watka klasom a na wsi
w 2SSR.

Gała rewolucja komunisłyczaa znaj 
duje swe podstawy w walce klasowej 
i klasowej - nienawiści. Dlategc też 
przywódcy tej rewolucji Eosidiwie sta 
rają się o to, aby walka klasowa nie 
zanikła i nie zmniejszyła się nienawiść 
klasowa. Zdawałoby się, że przy znie 
sieniu własności prywatnej i rozsze­
rzeniu platformy gospodarki kolektyw­
nej różnie klasowe nie miałyby istnieć. 
Pomimo to prasa sowiecka wszelkierni 
śroukami stara się dowieść istmema 
klas i to naw et w gospodarstwach ko­
lektywnych. P rasa  ta również pisze o 
walkach klasowych nawet w komu­
nach.

W  o-statn.m czasie w związku z 
przejorowaozaniem kolektywizacji na 
prowincji sowieckiej powstały znacz­
ne zmiany. Prawie że zupełnie zniknę 
ły gospodarstwa p ry w a in e^z  wielkiej 
liczby gospodarzy prywatnych t.zw. 
jednoiiczników pozostali jedynie mali 
rolnicy i i.zw. biedniacy, którzy nie ży 
czyli sobie przystąpić do kolektywu i 
pozostali na swych gospodarstwach, 
wiedząc, że gwałtowna kolektywizacja 
u nich nie ma racji. Do dnia 10 kwiet­
nia przeprowadzono kolektywizację w 
42,2 proc. Rozwój kolektywizacji zmie 
ą |  też wzajemny stosunek s i ł ‘ klaso­
wych na wsi sowieckiej, gdzie pow sta­
je nowa specjalna kategoija „rolniitów 
kolektywnych". ------—

Aie i wśród tych roiników komu­
niści dopatrują się różnic i walki kla­
sowej. „Nie nagle , bez tarć znikają w 
gospodarstwach kolektywnych różnice 
pomiędzy poszczególnemi grupami spo 
łecznem , z jakich gospodarstwa kolek 
tywne się składają" —  pisze dziennik 
komunistyczny „Praw da". Istota różnic 
majątkowych pomiędzy robotnikami, 
biedruakami i średniakami istnieć bę- 
dz,e tak długo, aż w gosnodarstwach 
kolektywnych zanikną resztki własnej 
indywidualnej gospodarki".

Na tym gruncie zapalają Komuniści 
walkę klasową wewnątrz gospodarstw 
kolektywnych. W „kołchozacn" prze­
to znów istnieją klasy, vrobec czego 
gospodarstw tych nie można uważać 
za iakąś całość, za organizm o stałych 
granicach „Kołchozy" —  zdaniem ko­
munistów —  noszą „cechy rodzinne", 
społeczeństwa burżuazyjnego. Dlatego 
tez komuniści prowadzą walkę, któ­
rej celem jest usunięcie tych znamion 
burżuazyjnych j wytworzenie z go­
spodarstw  kolektywnych komun. Blęd 
nem przeto byłoby twierdzenie, że 
przez zaprowadzenie gospodarki ko­
lektywistycznej nastanie pokój społecz 
ny na wsi sowieckiej. Chociażby rolni 
ctwo w ZSSR źostało zupełnie skolek 
tywizowane, walka klasowa kontynu­
owana oędzie dalej, —  bowiem oez tej 
walki komunizm nie czuje się pewnym. 
WalKa ta prowadzona będzie pod ma­
ską „czyszczenia" gospodarstw kolek­
tywnych i usuwane będą żywioły ku­
łackie. Zmieni się przeto tylko fo-ma 
życia a me stosunki wewnętrzne, ści­
śle związane z istotą ludzkiej natury.

Bt— —  — —
SYTUACJA NA TERENACH, OBJĘ­

TYCH POWODZl/j
WILNO. Stan wody tia Wilji wczo­

raj o 10 rano był 4 m 56 nic. (2 m. 60 
cm. ponad stan normalny.

Jak donoszą z BrasławJa, wobei 
zmiany kierunku wiatru, lody na iezio 
rze Dryświackiem ruszyły na miastecz 
ko Brasiaw W obec zawczasu wyda­
nych przez starostę mieiscowego zarz? 
dzen, niebezpieczeństwo miasteczku 
nie zagraża.

WILEŃSKI SPÓŁDZIELCZY 
SYNDYKAT ROLNICZY

p o l e c a

Szew ka owocowe
doboru  odm ian ziem i W ileń sk ie j, w y ­
trzym ałe  na nasze  w arunki k lim atyczne

oraz  r ó ż e  i k r z e w y ze szkółek
m ie jscow y ''h  .Le nszczyzna-Szczekar 
ków i .S tan isław ó w  pod G iodnem * 

C e n y  n i s k i e .

Garaż na 2  m aszyny  do w y n a­
jęcia

N adaje się  do  in n ' 1 
lów  K rólew ska c



O D E Z W A Niemieckie podwyżki ceme
wchodzą w Zycie 10 maja

BERLIN  I* ńsiaj ogłuszone zostało w Dzienniku Ustaw R zeszy rozp orzą - 
d le w  sprawie uchw ylonycłr przez gabinet p od w yże k celnych. P c ; wyżka 
w c h o d i. w  życie 10 m a]a. Nowa stawki na ow ies I grach Jadalny o b o w ł Eula 
od 3 m aja. -  * ’

Zaszczytny wybór
0 GRODNO. PAT. Komitet wykonawczy Kongresu Eucharystycznego,

wśród szerokicn w arstw  ludności —  przyczyńmy się więc do tego, by słowo >ry odbędzie w  połowie maja, uchwalił powołać na stanowisko marszał
żywe, książka krzewiły wiarę w wartości duchowe —  w Poiskę. UA'" ' ------------ — ' ‘ ' • ~

Tylko oświata promieniami swemi rozbudzi i wzmoże siły narodu i je­
go wolę zbiorową, wzniesie poziom ideałów.

Uczcijmy więc Wielką Rocznicę Konstytucji 3-go Maja czynem, ofiarą 
po<wszechną na oświatę „DAR NARODOWY"

Przykładem lat ubiegłych zwracamy się do Społeczeństwa z gorącym 
apelem, aby ofiarnością swą popaiło zbiórkę na

„DAR NARODOWY 3-go MAJA"
Polska Macierz Szkolna od kilkunastu lat organizuje i rozwija placówki 

kulturalno oświatowe, wymagające nieustannej pomory finansowej.
„DAR NARODOWY 3 MAJA" zapewni byt szkołom, świetlicom, ochro­

nom, bursom, biuljotekom —  które winny być kuźnicami sił duchowych na­
rodu i potęgi Państwa.

Wszyscy mamy obowiązek pomóc w budzeniu ducha obywtelskiego

Rada Nadzorcza i Centralny Zarząd 
Polskiej Macierzy Szkolnej Z. W.

ków kongresu byłego ministra spraw zagranicznych Eustachego Sapiehe 
Michała Krasińskiego.

Mor:: rabu nko w y w  pociągu
ZAMACHOWCY ZABILI KAPITANA, ----------

KG mit et Narodowy
WIOZĄCEGO PIENIĄDZE

ŁUCK. W czoraj w ieczorem , służba kolejow a zauw ażyła  w  przedziale pociągu, 
idącego  z K ow la d o  Sarn, kałużę krwi, s  obok  n iei czapkę z  odznaczeniam i kapitań­
skiem u P odcząs rewizji, w  przedziale ....a leziono teczk ę  z kw otą 23.000 złotych. O kazało  

J, Em . ks. K aruynal Aleksander Kał® w - w o je w o d a  W ileński, inż. S tan is ław  Ł ączy ń - Sl"ę> 76 z K owla jechał kapitan 60 p.p. Józef Ł opatko z sierżantem  gospodarczym  Stani- 
oki —  A rcybiskup  W arsz a w sk i, ks. R om uald  ski —  p rezes O k ręg . U rzędu Z iem sk iego , staw em  Trcjkiem , w iczą c  pieniądze z kasy skarbow ej, potrzebne do w y p ła tę J poborów
Ja łb rzy k o w sk i —  A rcy b isk u p  M etropolita  pik. Ignacy  M atu szew sk i — M in ister Skarb i. ™ pu łku . Kapitan zosta ł w  czasie  podróży zam ordow any, p izyczem  zrabow ano nu w a-
W ileński, ks. K azim ierz M icholk iew icz —  bi jM  prof. A tieczyslaw  M ichałow icz —  re k to r  li7lf!> 7  ««*n» nUrU.i h™,, i n /u  -o . a i i  i ,  oq n m  - i  i—
skup  - su fraganR . ks. dr. W ła d y sław  B an - U n iw ersy te tu  W arsz a w sk ie g o , L udw ik  M acu
durski, K azim ierz Sw ita lsk i —  M arszałek lew icz  — d y re k to r  B anku  ilro ln eg o , A leksau
Sejm u, W ła d y sław  R aczk iew icz  —  
(ck S en a tu , pik. W ale ry  S ław ek  —

M arsza  d e r  M ey sz to w icz  —  p re ze s  B anku  Z iem - 
P re z es  sk iego, gen M ieczysław  N orw id  -  N eu g e-

lizkę z bilonem  na sum ę OKoło dw u i pół ty siąca  zł., zaś 'teczki z 23.000 zł. bandyci nłe  
zauw ażyli. Zw łoki kapitana znaleziono w  pobliskim  losie a po dalszych  poszukiw aniach, 
znaleziono opodai zw łoki zam ordow anego  sierżanta Trojka.

R ady M inistrów ; płk. Ig n acy  B o crn er —  mi bauer —  M in ister R obó t P u b liczn y ch , Leon
Ja n ta  P o łczyńsk i —  m in iste r R oln ic tw a, płk. 
A lek san d er P ry s to r  —  M in ister P rzem y słu  

prezes S ąd u  i H andlu, A ndrzej P szen ick i —  re k to r  Poli-

nistei P o c z t i T e leg ra fó w , S9 fan B iedr/.yc-
G ospod . W ie jki — R ek to r Szkół 

sk iego , K azim ierz
Głów nej 

izow sk i —
A pelacy jn eg o , B o g u sław  B ouiacki —  d y rek - techn ik i. Józef P n y łu s k i  —  p ro k u ra to r  Sądu
to r  D ró g  W o d n y ch , Jan in a  B u rh a /d to ,v a  
p rezesk a  NOK, S tan is ław  C zerw ińsk i — mi 
n is te r  W yzn . R elig ijnych  i O św ieć . P ib lic z . 
W ład y sław  D ębicki — p ro k u ra to r, M ieczy- 
sraiw E ngiel —  m ecen as p re ze s  S en tr. Z w . 
C hrzęść., Józef G o le jew sk i —• p re zy d e n t 
M iasta  K azim ierz F a lkow sk i —  inż. dy rek  - 
to r P K P  K saw ery  G o rzu ch o w sk i — P re z es  
Z w iązku  C echów , G en. S tefan  H ubicki —  mi 
n iste r Dra cy  i O pieki Społecznej, prof. A. 

Ja n u sz k iew ic z  —  .e k to r  U SB , K onrad  |ocz  
—- naczeln ik  W ydziału  P ra c y , Z b ign iew  Ja - 

p re ze s  Sokota, M arja  Je leń sk a  —

P a k o sz  —  D -co O.W 
prezy s Izby Kontroli

siński
p rezesk a  Z w iązku  Kato!.. K obiet p ol 
\lfo n s Kiihn —  m in iste r kom unikac ji, 

d r. Leon K ozłow ski —  M in ister Reform  Roi f.zynski 
uych, gen . D aniel K o narzew sk i —  m in iste r W a g n e r
S p raw  W o jsk o w y ch , g e r . Jakńb  K rzem iń- 
ki —  prezes N a jw y ższe j Izby K ontro li P a ń ­

stw o w ej, ks. Józe* K ruszyńsk i —  re k to r U- 
n iw ersy te tu  L ubelsk iego . S tefan  K irtiklis —

A pelacy jnego , płk.'
Jan  P ie tra szew sk i
R ań stw ., dr. Jan  E dm und  R ejm an —  rek to r 
Szkoły  N auk  P o lity czn y ch , A ntoni R om a­
now ski —  P re z es  S to w . N aród . N SP, genż 
Felicjan  S ław o j-S k ład k o w sk i —  m in iste r 
S p ra w  W ew n ę trzn y ch , p ref. A ntoni Su jkow  
ski i re k to r  W y ższ  Szkoły H andl., M arjan  
Strum iłło  m ecen as D ziekan R ady  A dw o­
kack iej, K azim ierz S ze lągow sk i K u ra to r 
W ileński, L udw ik  S zw y k o w sk i — dy rek to r 
B anku  G osp. K ra jo w sg o , E d w a rd  .—  Sze- 
m io th  -  d y re k to r  L asó w  P a ń stw o w y ch . dr. 
L asów  P ań srw o w y ch  dr. G u s ta w  S to lzm an

• EMC
O k ręg o w eg o , Karol 
R olniczych, M ieczy

Burza gru &vYii siad Udą
LIDA (PAT.) Przed dwoma dniami przeciągnęła nad wschodnią 

częścią powiatu hdzkiego, w okolicach Bertlowki i Gieranian, silna burza, 
połączona z gradem. Grad dochodził miejscami do wieikości kurzego jaja i 
wyrządził znaczne szkody. W gtfóliCy Gieranian grad wybił 500 szyb W Ber- 
dówce ucierpią! bardzo zakład naukowy»szkoły rolniczej, gdzie grad podziu­
rawi! dachy, kryte papą, porozbijał dachówkę cementową i zniszczył dużą 
ilość szyb w oLnach inspektowych, a nawet pokaleczy! ręce uczni,’ prąci 
jących w tej chwili przy inspektach.

Ciągnienie dularówki
prof. —  p re ze s  Izby  L ek arsk iejq , W ac ła w  W y- 

Sądu  O k ręg o w eg o ,p rezes
p rezes O rs

sław  Ż eim o -— p rezes S to w . K upców , K arol 
Ź uchow icz p rezes D yrekcji P o cz t i T e le ­
grafów .

Rada Nadzorcza I zarząd P. M. S. Z. W.
A lek san d er B a rh a rd t dr. K azim ierz D ino 

chow ski, M arja  łw aszk iew iczo w a . W łodzi-
cy M atersk i, ks. S tan is ław  M iłkow ski —• w i­
c ep rezes  Z arząd u , Szy m on R eniger, M arja

W  dniu 1 m a ja  o d b y ło  się  2 -g ie  ciągi.ie  
nie 4 -p ro cen to w e i pożyczk i d o laro w ej S III, 

P rzy  s to le  p rezy d ja ln y n  zasied li, p rz e ­
w o d n iczący  kom isji d r M . B ielak , z a s tę p c a  
p rz ew o d n ic zą ce g o  ra d ca  W ito ld  Szczelik  re 
je n t  A ntoni S zym ańsk i. p rzed staw ic ie le  m ia 
s ta  n. p. K tyszew sk  i R abalsk i. : 

S ek re ta rzo w a ł K, T ry b u lsk i.
Jak o  zap ro szen i gośc ie  obecn i byli. ko ­

m isarz  g iełdy  p. Lew icki i jeg o  z a s tę p ca  p. 
S zebeko .

P rz e d  rozpoczęc iem  c iągn ien ia  do larów ki 
p rz ew o d n iczący  p. dr. B ielak zaznajom ił

400962 41132 1170595 1344630 374751.
P o 500 doi. w ygrały  n-ry: 988294 565510 

14182 1017073 3149604 1321863 1229825
762406 477373 782449.

P o 100 uol.. w ygrały  n-ry:
1 I85u>74 599681 949858 677657
10040 552378 271620 5 4 0 5 0 0

nicznyim sp o so b ie  c iągn ien ia.
Ze s tro n y  publiczności p o a a n o  do rąk  

p rzew o d n ic zą ce g o  około 60 n u m eró w  do 
sp raw d zen ia .

12.000 doi. w ygrał nr. 632935.
3.000 doi w ygrał nr.. 1346483 568445. 
1000 doi. w ygrały  nr-y: 60917 898057

m ierz Ja s trzęb sk i, lózef K orolec — p re ze s  R e u ttó w n a , —  se k re ta rz  B ohdan  Ś zach n o —  d ok ładn ie  łicznE  z eb ra n ą  p u b liczność  o tech  394008 
Z arząd u , S ta n is ła w  K ościa łkow ski, T ad e u sz  w icep rezes  Z arząd u , ks. Józef Saw ick i C ze- jgg~ u :' ‘ :~k :- ■
K iersnow ski —  sk a rb n ik , Z o tja  K iew R czaw a, s ła w  S ieradzk i, dr. Feliks S w ieżyńsk i —  wi- 
J?.n Klott, W ła d y sław  L ich taro w icz  —  p re - ce-p rezes RN, ks. Kan. Józef Songin , S tan i- 
zes R ady  N adzo rcze j, Ju ljan  M erklejn , Igna- s la w  W ęslaw sk i, A lek san d er Z w ierzyńsk i.

Czy ból? nerwowe i migrena są uleczalne?
RÓWNIEŻ D cA  REUM ATYK Ó W  BARDZO CIEKAWE!

p ouiżej pod a jem y  tre ść  listu  p a n a  B. B ra t-w  s ta w a c h , p rzez ięb ien iach , bólach  n erw o- 
kow sk ieg o , L w ów . R zęsna p o lsk a , jak  n a - w ych  i g łow y, jak  rówmież p o k rew n y ch  Jo  
s tę p u je : ; Od d łu ższeg o  czasu  cierp ia łem  na teg liw ośc iach . G dy  ;nne środk i zaw iod ły , 
dokuczliw e, w p ro s t nie do zn iesien ia  bóle n a w e t w  c h ro n ic z n /c n  w y p a d k ac h  osiąg - 
g łow y , k tó re  lek a rze  określili jak o  c h ro m c zn ię to  p rzy  z o sta so w an iu  T o g a lu  często k ro ć  
ną m ig renę. Z aży w ałem  w iele śro d k ó w , lecz n iesp o d ziew an ie  p o m y śln e  re zu lta ty !  T o g al 
n ieste ty , bez trw a łe g o  sk u tk u . W reszc ie  w y n ie ty lko  u śm ierza  n a ty c h m ia s t bóle, lecz w 
p ró b o w a łem  T o g a l, i k tó re g o  zb aw ien n em  n a tu ra ln y  sp o só b  u su w a  p ierw iastk i choro - 
dzia łam u p rz y p ad k o w o  w y czy ta łem  w  gaze- b o tw ó rcze . A w ięc z w alcza  w  zaro d k u  te 
łach . I rzeczy w iśc ie  p o  zażyciu  T n g p lu  u -n ie d o m a g a n ia  i je s t  n ieszkod liw y  d la  żo łąd- 
p o rczy w c  bó le  g ło w y  znikły i już o d  trze ch  ka, se rca  i innych  o rg a n ó w . P rze sz ło  6000 
m iesięcy  czuję sie  zupełn ie- zd ro w y m . Po- o rzeczeń  lek arsk ich ! S p ró b u jc ie  vvięc sam i 
d o b n e  do św tó d czen ia  p oczyn iło  w ie le  ty s ię -  dz iś jeszcze , lecz żąd a jc ie  w e  w łasn y m  inte 
cy c ie rp iący ch , k tó rzy , zaży w ali tab le tk  resie  t j lk o  T o g al n iem a bow iem  nic lep- 
T ognj p rzy  reu m aty zm ie , p o d ag rze , rw an iu  szeg o ! W e w szy stk ich  a p tek ach .

U  23 ŁOTERJĄ PAŃSTWOWA g
|  a  u  w , t a  i w y g ^ j n o  J Ą  |  O  1  Z  |

H  OGÓLNA SUMA WYGRANYCH 32.000.000 ||
=  Co drugi los wygrywa ==
i  KUP LOS W SZCZĘŚLIWEJ KOLEKTURZE ■

I  K . G 0 R Z U C H 0 W S K IE G 0  z a m k o w a *  j
{= Zamieiscowym wysyłamy odwrotną pocztą ==

Należność P. K- O. Nr. 80365 po otrzymaniu losów. =

256595 719974 293528 1295459
646326 1053810 998352 389190
88193 505674 1073272 765920
75363 43267 1219487 1156426
365721 877315 1409706 1317469
218335- 250118 639594 534636

837530 1U66999 4124M .
1231666 1373416 307832 1327082 
523904 1063915 541773 1486790
342468 1237372 «44010 74796«
592400 671214 720195 1282896
266144 711151 931642 1,54779'
837905 195237 396896 1430i04

208392 
1125654 
1494079 
1319912 
681001 
180327 
113168 

1456511 
923511

757186 
946653 
2 4 l 469 

1324110 
866635 

810391.

WIRZE STOLICY.
HANDEL ULICZNY

—  Co w  sklepie  za  dziesięć  —  u 
m nie za  jed en  z lo ty ! B rać  i w y b ie rać ! Śm ia 
ło szan o w n e  p a ń s tw o  —  k to  nie du reń  i 
nie sk n e ra , punie p rze jrzy  i w y p ie ra , ku­
p u je  tu , nie u G ebetnt-ra. Za jeden  zloty, 
za  jed en .."

a k  zaeh ęca j^  p rzekupn ie  od koszyków  
R zeczyw iście  w  ich o g ro m n y ch  koszach  
m o żn a  z ao p a trz y ć  całą  b ib ljo tek ę  —  i to 
nie p a sk u d stw a m i.

T łu m aczen ia  B oya, p o czc iw y , s ta ry  Bal- 
zac i n a tch n io n y  P a sc a l w ę d ru ją  z rąk  do 
rąk . K uchark . o d rz u ca ją  w zg ard liw ie  —  ta ­
kie jak ie ś  fan aP erje , ale  b ied n y  s tu d e n t 
p łaci dw a  zło te  i pędzi do dom u uc ieszony  
m a d w a  sk a rb y !

W  koszy k u  moż.na rów n ież  znaleźć  Be 
ren ta , B ru c k n e ra , F e ld m an a , K leinera. A o 
M arczyńsk im , M niszków nie , Z arzv ck ie j, czy  
t. p. b a jd u k lep k ach  n iem a n a w e t co m ów ić 
—  na kila! Nie p rzy n o si to  z re sz tą  n ik o m u ’ 
u jm y, w  koszy k u  je s t  rów n ież  M ickiew icz i 
K rasiński —  c o p raw d a , k o sz tu ją  2 złote, ale 
ty lko  d la teg o , że  w  o p raw ie  >

Są to jed y n i poeci. W  księg arn iach  
b u tw ie ją  s to sy  to m ik ó w  w ie rszy  a u to ró w  o 
n ieznanych  nazw isk ach . D o k o szy k a  się  nie 
n a d a ją  —  za  tęp e , m dłe, n u dne , bezm yślne, 
i szp e tn e  w ie rszy d ła  czyż k to  ch cia łb y  dać 
z ło tó w k ę?  Z a 50, za  25 g ro sz y  nie znalaz ł­
by  się n a b y w c a  —  m oże d a rm o  złakom iłby  
się  ten  i ów , ale  p rz ec zy ta  —  to ty lko  za 
dop ła tą .

P o d o b n o  są  a u to rzy , co  się m artw ią  1 
z g rz y ta ją  zębam i, "£dy w idzą, sw e  książki 
w koszu.

C zeg o ?  ż e  się  k rzew i czy te ln ic tw o , ro z ­
sze rza  z ak re s  p o siad aczy  książek ?  B o nie 
u l tg a  w ą tp liw o śc i, że  a m a to ró w  na  k siąż­
ki je s t  u n a s  dużo . T y lk o  ceny  są  za  wiel­
kie —  w  koszu  po z ło tó w ce  ro z ch w y tu ją  
w  m .g  w szy stk o , w  sklepie te  sam e  dzieła 
leżą  la tam i —  na osiem , dziesięć  z ło tych 
n ik t nie m oże sob ie  pozw olić !

W  Po lsce  p rzec ię tn y  nak ład  nie przewyż. 
sza  2  ty s ięcy  eg zem p la rzy , n a jw ięk szeg o  

■szlagieru n ie  pó jdzie  w ięce j, ja k  5  ty s ięc ^  
—  ry n ek  b ę az ie  nasy co n y . G d y b y  k siążk a
u nas k o sz to w a ła , jak  np. w e Francji, 3 __
4 zło te, nnpew no  rozch o d z iło b y  się  je j trzy  

c z te ry  razy  ty le . A d co  do  u jm y  sp rze ­
d a ż y  u licznej, to  też  jes t w ątp liw e . D ziś li-

i. .u, •

Jan kurnakow icz —  jako Franio w  komedjl 
W . R apackiego „W  czepku urodzom .

tern ln ie  w szy s tk o  m o żn a  kupić  na  ulicy.
N a jn o w sze  k o ra le  z P a ry ża , zab ezcer 

zad arm o .
— L aski! p an o w ie, laski!, . L aska po­

trze b n a  n a  ulicy, i w  życiu, w  dom u, w  no 
cy, w  m iłości...

—  K raw a ty ! —  do  w yb o ru , do  koloru! 
za  jed n e  2 z ło te N a jlep sza  m oda, dla błon 
dvnów  i b ru n e tó w  i łysych ...

—  F igurki w y so ce  a rty s ty c zn e , p raw dzi 
w ie  e s te ty cz n e  i z p rzodu  i z tyłu...

—  S k arp e tk i p rzęd zo n e, w  pask i, w kół 
ka, w  kra tk i, b e zb a rw n e  i ko lorow e...

- -  C hustk i do n o sa ! K to chce być a legan 
tny , kom u dokuczy ło  w  p a lce  nos w ycierać  
—  tu ta  i p ro szę  b rać  i w y b ie rać  —  za  jedne 
50 groszy ...

Po co  w chodzić  do  sk lep u ?  N a ulicy wszy­
s tk o  tań sze , lepsze, m od n ie jsze  O becnie , w l  
boc w ch o d zą c eg o  w  ży c ie  p o u a tk u  d ro g o ­
w eg o , sam o ch o d y  o g rom nie  s tan ia ły , na  
ulicy, n a  t. zw . c m e n ta rz ac h  au to m o b ilo ­
w y ch  m ożna  z a  bezcen  n ab y ć  „n o w iu tk ą"  
„ n a  ch o d zie"  m aszynę

N iedalej jak  o n e g d a j sp rz ed a n o  w sp a ­
niałą lim uzynę sześc io h n d ro w ą  n a  pełnym  
chodzie, za  250 zł. S w o ją  d ro g ą  sp rzed aw ca  
nie chciał dać g w aran c ji czy  ten  luksusow y  
p o jazd  p ize jed z ie  jeszcze  w  życiu choćoy  
jed en  k ilom etr. v

C hociaż .. c iąg n ię ty  p rzez  p a rę  w o łó w  ..

te ju t r

ą m M a u m

to -  ur
o pan u jaS t,

ifb o w a y o O cy

'rru ito d ją . Ą

WILEŃSKIE TOWARZYSTWU 
HANDLOWO - ZASTAWOWE 

L O M B A R D .
zaw iad am ia , że w  dn iach  4 i 5 m aja  b. r. 
o godz. 5-ej p. p. odbędzie  się sp rzed aż  
pub liczna  z a s ta w ó w  p o zo sta ły ch  z po ­

przed n ich  licy taey j.

1 idinulatorji, bat. anodowe, radjo I czę£ci i j s  | T A | | | j r |

w f-mie MICHAŁ GIRDA N A JlA N ItJ
Zamkowa 20, tel. 16-28.

Facr.owe ładowanie i naprawa akumulatorów —  
i słucfiawek.

P o szu k iw an i są  p o to m k o w ie  M izg iera  
M arce lego , u ro d zo n eg o  ok r r. 1788 w  Jans- 
b o rg u  (o b ecn ie  S u d arg i na  L itw ie) z ro ­
d z icó w  S te fan a  i Łucji z S zym an o w sk ich  
Z g ło szen ia  p isem n ie : W arsz a w a , Ja sn a  1 i 

m. 4, W P an i W an d a  M izg ierów na.

B ezp łatn e  po k azy  i in fo rm acje : 
L.INGUAPHONE INSTITUTE, 

O D D ZIA Ł W  W ILN IE 
U 1. W  i e  I k a  1 5 .
(S k ład  Instrum entow i).

Mierniczy przysięnły
WŁODZIMIERZ BOR( NIECKI

W ilno, ul. B eliny 16, m. 5, tel. 15— 43. 
P rzy jm u je  d o k o n y w an ia  p a rce lacy j, p o ­
m ia ró w  m iejskich  i p o dm ie jsk ich , p ro jek ­
to w an ie  osiedli p odm ie jsk ich  i le tn isko ­
w ych , re g u la c ja  m iast i m iasteczek , ek s­
p e r ty z y  sądów  tg  lik w id ac ja  se rw itu tó w , 
sp ra w d z an ie  i w y k o n y w an ie  p lan ó w  o raz  

sp o rząd zan ie  p lan ó w  d la  hipoteki 
G odz p rzy jęc ia : od 9  — 2 i 6  —  7 p. p.

ALEKSANDER TUSZKO
INŻYNIER BUDOWNICTWA 

W O D N E G O
W arszaw a, ul. J n i./e rsy tec k a  1 , m. 29 

1 ublin, uL Cicha 3, m. 9.
D ługoletn i k ierow nik  rejonów ' ro b ó t w y ­
kon? w czych  w W yd zia le  R ybackim  C ent­
ra ln eg o  Tow  R olniczego i T -w a  „ B es t"  

w  \U arszaw ie .
R ozjfoczął p ro w ad zen ie  na w ła sn ą  rękę 
ro b ó t w  zak resie  o u d o w n ic tw a  s ta w o w e ­
go . P rzy jm u je  ro o o tv : k w alifikac je  te re ­
nów , sp o rząd zan ie  zd jęć, p lan ó w  k once­
sy jn y ch  i pro jek tów ', b u d o w y  n o w /c h  
g o sp o d a rs tw , zas ilan y ch  n o rm aln ie  i 
p o m o o w  a n y c h, p rz eb u d o w y  w adliw ie 
zało żo n y ch , b u d o w y  śluz, m o stó w , upu­

s tó w  i t.p . In sta iac je  tu rb in  w od n y ch  dla 
w y zy sk an ia  sp a u t w ody . In sta iac je  p rz y ­
rz ą d ó w  do m ech an iczn eg o  podn o szen ia  
w o d y . ślim aków  żelaznych , p am p  i silni­

ków'
  \ \T ru n k i k o n k u ren cy jn e .

«  4 D / 4 I C S E
we wszystkich apteiach i 
składach ipteczuych znanego 

sroata od odcisków

Prow. A. P A K A

III
S P R Z E D A Ż  K O N I

P o d a ję  do  ogólnej w :a lomośW, że w io­
se n n a  sp rz ed a ż  w y b ra k o w a n y ch  kom  
w o jsk o w y ch  z licy tac ji r o będzie  się w  , 

W ilnie, dn ia  8  V. g o d z in a  9 -ta  rano  
RYNEK KaLW ARYJSKI

K om endant G am . W ilno.
SHTTI
■fili;

® @ @ ® e e * e « « e a e
OD 8 ZŁ.

K A P E L U S Z E
WI O S E N N E

E. M ie s z k & w s k i
Mickiewicza 21

Uwadze Gospodyń!!! 
Japuńskl proszek

K A T O L
zabezpiecza na lato ubrania 
zim ow e od MOLI. O prócz-  
tego KATC l radykalnie Tęp j. '*ve 

m uchy, komary, pchły. **
P L U 5 K W Y , PH U SA K I, m s z y c e  na
kwuatach i w szelkie inne robactw o. 
K ATO L sprzedaje się  w Składach  

A ptecznych  i Aptekach.

OBW IESZCZENIE

Aukcjonista Izby Skarbow ej w  Yv ilnie 
Ch. Sm ajkiew icz na zasadzi* par. 3? in­
strukcji o  przym usow em  ściąganiu  p od at­
k ów  i opłat 7 dnia 17. V. 26 roku (Dz U iz . 
Min. Ska*-bu nr. 15) podaje ao  w iad om ość 1 
publicznej, że  w  aniu 4 m aja rt>. o  godzłnh  
IC rano w term inie drugim o a  ceny :aofe- 
r ow a nej odoędzie się  sprzeaaz z licytacji 1 
silnika benzynow ego firmy D eutz, motoru  
elektrycznego, n a leżącego  do firmy Ka- 
w enoki Abrain Kolejow 9 m 4 -  Licytacja  
odbędzie się  przy ul. W ingry m . 4 v gm r  
chu U rzędów  Skarbow ych na pokrycie za le­
g łości podatkow ych .

A u k c jo n is ta  (— ) Ch. Sm ajkiew icz

I* C U C I r n * i r i n i * i n n n n n r i  n . -

dniach 8, 9, 10 i i i  
maja r. b. odbędzie się iiZlji Stowarzyszeń Młodzieży Pd».v Kie]7 m  **4 wmi

D U S Z E  w M A T N I
(O  teatrze r°sy jsk im  w  „L u tn i" ).

T e a tr  w  „Lunni" j e s t  stale przepeł­
niony. Trupa rosyjska, występująca 
ta m , cieszy się n ie z w y k łe m  powodze­
niem. Wytworzył się już typ stałego 
b y w a lc a  te a tr u , S D r a g n io n e g o  słowa 
rosyjskiego i n ie  opuszczającego żad­
nego przedstawienia.

Stąd to wielkie powodzenie? Czy 
gra artystów jest tak doskonała? Czy 
sztuki są wyjątkowo głębokie i cieka­
we?..

Bo zwykle te dwa momenty najsil­
niej są akcentowane podczas repre­
zentacyjnych wyjazdów zagranicę —  
różnych zespołów artystycznych.

Albo się chce pokazać doskonały 
zespół artystyczny, pewną nawet
„szkołę ‘, albo też traktuje się wystę­
py, jako sili generis misję, mającą za 
zadanie propagowanie i demonstrowa­
nie rodzinnej kultury, którą mają re­
prezentować najdoskonalsze i najbar­
dziej charakterystyczne dzieła sztuki 
dramatycznej.

W obecnym wypadku niema jed­
nak ani jednego, ani drugiego.

Rosyjski zespół dramatyczny, po­
pisujący się na deskach „L u tn i" , . nie 
jest właściwym zespołem w tern zna­

czeniu, do jakiego nas przyzwyczaiła 
„Reduta". Jest to typowa prowincjo­
nalna trupa ze wszystkiemi jej zaleta­
mi i wadami. Są „gwiazdy", artyści 
pierwszorzędni, inteligentni, (prym ma 
ją  panie Buńczuk i Krzyżanowska, ar­
tystki o wielkiej skali talentu oraz w y­
bitnej kulturze artystycznej), ale ca­
łość jednak pozostawia dużo do ży­
czenia.

Jest to teatr z przed półwieku. Ro­
bi to nieraz nawet wrażenie zabawne, 
ale częściej irytuje.

Bo doprawdy: gdzie w Wilnie, na­
wet w teatrach amatorskich można 
posłyszeć tak hałaśliwego suflera, 
gdzie można zauważyć artystów, wy­
dających jakieś nieokreślone dźwtóki: 
a-a... hm... e-e.. —  aby tylko zabić pa­
rę sekund czasu i móc zbliżyć się do 
zbawiennej budki suflerskiej (s tanow ­
czo, artyści rosyjscy mają zły słuch, 
sufler zaś jest zanadto nerwowy!). 
Gdzie wreszcie można zauważyć roz­
dziawione buzie jakichś chłopaków,, 
wyglądających podczas przedstawienia 
zza kulis teatru i gapiących się z roz- 
brajającem zaciekawieniem nietylko na 
artystów, ale i na publiczność?... W re­

szcie jaki teatr daje sposobność oglą­
dania przewracających się dekoracyj, 
co wprawia wybitnie inteligentną pu­
bliczność w szczery zachwyt?..

Tak, tak... Jest to teatr niewątpli­
wie ‘̂ p rzedw ojenny" —  niby z jakie­
goś Niżnego Nowogrodu, gdzie kie­
dyś —  bodaj przed wiekami — popi­
sywała się trupa pod dyrekcją ex-ap- 
tekarza Basm anow aL.

Z czem przyjeżdża ta trupa?
Nie z arcydziełami. Literatura dra­

matyczna rosyjska (jak każda słowian 
ska) nie jest bogata w sztuki drama­
tyczne, ale w każdym bądź razie po­
siada rzeczy be? porównania hardziej 
wartościowe, niż naogół te, które zo­
stały nam pokazane.

Miasnickij np. (1. Baryszew), na­
leży do pisarzy, którzy nie utrwalili 
się w' literaturze rosyjskiej: był „kaw a­
larzem", specjalistą od naśladowania 
kupców — ->,satnodurów“ , zdobył mia­
no „moskiewskiego Lejkina", no ; po­
szedł w zapomnienie. „Las" Ostrow ­
skiego' d lara rosyjskiego dramatu, nie 
należ}' do jego najlepszych sztuk. Ko- 
medja Molnara, wystawiona chyba tyl­
ko poto, aby mogli się popisać p. K^zy 
żanowska i p. Jakowlew (zanadto do­
gadzający niewybrednej publiczności) 
—  w tym repertuarze wcale się nie 
trzyma... Sztuki Bułgakowa i Afinoge-

nowa —  nie są dziełami sztuki pomimo 
ich scenicznośći.

Sposób interpretacji sztuk, płytkie 
wskrzeszanie tradycyj Teatru Stani­
sławskiego, —  skrajny naturalizm, od 
którego chwała Bogu, myśmy się już 
odzwyczaili, który —  ściślej —  jużeś- 
my przerośli —  jest nużący i dener­
wujący...

I doprawdy —  możnaby było uwa­
żać czas, spędzony na przedstawić 
niach rosyjskich w „Lutni" za całko­
wicie zmarnowany, gdyby nie dwie 
rzeczy.

Pierwsza —  to język. Takiej mowy 
rosyjskiej 'w Wilnie posłyszeć nie moż­
na. Co za bogactwa fonetyczne i co za 
brutalność stylistyczna! Dali nam ar­
tyści rosyjscy dość 'szeroką gamę ję­
zykową — od gwary kupców moskiew 
skich, po przez język inteligencji, az 
do żargonu bolszewickiego. Żałować 
jednak należy, iż nie dano wzorów ję­
zyka poetyckiego.

Druga rzecz, która zastanawia, ude­
rza, zmusza do myślenia każdego inte­
ligentniejszego widza —  to podłoże 
psychologiczne sztuk.

Sztuki są słabe, nie są dramata­
mi we współczesnem pojęciu, 'są tylko 
raczej fotografjami kawałków życia, 
jakimś żywym kinematografem, —  ale 
właśnie dlatego są ciekawe, jako pew­

ne dokumenty psychologiczne.
Od Ostrowskiego (ur. w 1823) i 

Miaśnickiego (ur. w 1854) do współ­
czesnego Atinogenowa —  to przecież 
szmat czasu! Od samodurów —  kup­
ców do bolszewików' —  niemały prze­
skok!...

A jednak W e wszystkich sztu­
kach wszystkich aiftorów brzmi ta 
sama nuta rozpaczy i bezradnego 
buntu.

Jednym z aforyzmów Nieszczęśliw'- 
cewa z „Lasu" jest: „Są ludzie, któ­
rzy biją i są tacy, których biją"...

W tych sztukach, które pokazuje 
nam zespół artystów' rosyjskich, w spo­
sób jaskrawy zarysowmją się te dwóe 
niezmienne, odwieczne grupy —  ludzi 
bijących i ludzi bitych. Brak tylko lu­
dzi naprawdę wmlnych i zdolnych do 
walki!..

Nie jest to rosyjski wynalazek: po­
dział na tyranów i niewolników'.

Wszędzie istniała tyranja^ wszyst­
kie. narody mają wzory despotów, 
miażdżących jednostki słabsze...

Ale tylko Rosja stworzyła typ 
szlachetnego niedołęgi, wzlatującego 
wzwyż całą siłą swych słabiutkich 
skrzydeł i kopanego —  nielitościwde, 
barbarzyńsko, ohydnie —  przez oto­
czenie!...

Dlaczego w Rosji szlachetność jest

synonimem niedołęstwa, dlaczego sła- 
bojfć znajduje się w' tak strasznej po­
gardzie?...

Rosyjscy ludzie szlachetni (a więc 
i słabi) są tragiczni!..

Są to dusze w matni!...
Jasne, czyste dusze, zoolne do wiel­

kich idej, do bezinteresownej, głębo 
kiej miłości, do bezgranicznych ofiar. 
Niezdolne tylko do walki...

Jakąż straszną, rozpaczną galerję 
dusz w matni ukazali nam rosyjscy 
artyści w „Lutn i"1

I jak wyraźnie wykazali przyczy 
nę klęski Rosji...

Najefektowniejszą, najlepiej grana i 
najtragiczniejszą sztuką jest niezawod­
nie „Biała gwardja", zdobywająca 
przebojem sceny europejskie..

Okres walk oddziałów rosyjskich 
w szeregach wojsk Ukrainy hetman? 
Skoropadskiego.

Jest to jakiś punkt kulminacyjny 
dziejów dusz w matni!...

Żołnierze, starzy żołnierze bezrad­
nie rzucający broń i biernie się podda­
jący lasowi.,

Gdy w ostatniej scenie słychać 
dźwięki orkiestry wkraczających do 
Kijowa oddziałów bolszewickich, a ka­
pitan Myszłajewski (doskonale o dda­
ny przez p. Jakowlewa) zwraca się do 
„towarzyszy —  widzów" z oznajmię-
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dogram jzlsiejszych jroczystośi. A k c i & D G l h O C Y  p o w o d z i a n o m
się dowiadujemy program uroczystości związanych z obchodem J  f  w  w  w  *■ ———  w -  wJak się dowiadujemy program uroczystości związanych z obchodem 

Święta Narodowego w dniu dzisiejszym jest następujący:
Godz. 10 30 -— uroczyste nabożeństwa w Bazylice, celebrowane przez 

JE! ks. biskupa R. Jałbrzykowskiego.
Po nabożeństwie defilada na placu Orzeszkowej 

godzinie 12 p. woj. Kirtiklis udekoruje w Paiacu orderem Orderem 
Odrodzenia Polski i Krzyżem Zasługi szereg zasłużonych obywateli z woj. 
wSenskiego, odznaczonych temi orderami w to ku  1930 i 31. O godzinie 13 
odbędzie się w ogrodzie bernardyńskim akademja ku uczczeniu 10-tej roczni­

cy powstania śląskiego, urządzona staraniem Federacji PZOO.
*  * *

Ładna stosunkowo pogoda oraz zapowiedziane capstrzyki orkiestr woj­
skowych sprawiły, że wczoraj wieczorem zaludniły się ulice.

Oczekiwano zmroku, aby obserwować maszerujące oodziały wojska i 
P. W. z orkiestrami i pochodnianr

Wieczorem już miasto udekorowane zośtało flagami oraz z szeregu 
punktów lśniło tysiącami świateł.

K R O N I K A

W szy stk im  K rew nym , P rzy jac io łom  i Z n ajo m y m , k tó rzy  w zięli udziai 
w  o ddan iu  o s ta tn ie j posług i M atce  n aszej

NIEDZIELA®
Dziś J  „  W. s g 3 m. 40

jK r. Kor. Po.l.l
jwt»o I  Z- £- K- 6  m- 50

FŁorjana g

SPOSTRZEŻENIA ZAKŁADU METE- 
OROLOGJI U.S.B. W WILNIE

s dn;« 1. V. 31 r.

C - i r e n i?  trw te le  w n ns 757 
Teaii.^-^ar* średiiia -1- 10 
feaspcra^ttrs n - ilw y is ir  -i- 1 1  
rempotłtftrs n...nizs7.ii -1- 8 
Opsd w tam . 5,9 
SYUtr: zachodni 
T ecdsacjm  w z ro s t 
! ' w«gi: p o ch m u rn o  deszcz

KOŚCIELNA
—  Kościół O s tro b ram sk i n ie  p rze jd z ie  w  

ręce  O . O . K arm elitó w . O sta tn iem ; czasy  
zaczęły się  u k azy w ać  w p rasie  w ilensk iej 
w iadom ości, ze O stra  B ram a jna  p rze jść  czy 
n a w e t już  przeszła  w  ręce  n ied aw n o  p rz y ­
by łych  dc W iln a  oo. K arm elitów  B osych, 
kościół z a ś  i o a ra f ja  o s tio b ra m sk a  w n L d a  
lekiej p rzyszłości ' z aw d z ięcza jąc  ich s ta ra  
lro m  p rz e jd ą  pod  op iek ę  ty ch że  o. o. n a r  
m elitów .

P o n iew aż  te  w iadom ości w śróu  w iernych  
m. W iln a  , a „zczególn ie  p a ra fjan  o s tro ­
b ram sk ich  w y w o łu ją  zan iep o k o jen ie  i inne 
n iepo trzeb n e  n a s tro je , p rze to  jak o  p ro o o szcz  
parnfji o s tro b ram sk ie j p o d a ję  do w iad o m o ­
ści ogó lnej, że w szy s tk ie  p o w y ższe  w iado 
m ost nie o d p o w ia d a ją  p raw d z ie , s ą  z g run  
tu  w a iszy w e  — p u szczan e  w  o b ieg  ch y b a  
dia sze rzen ia  zam ętu , 
w  Ks. St. Z aw ad zk i

P ro b o szcz  o stro b ram sk i.

—  Stan zdrowia arcybiskupa Teo­
dozja  sza. 'Wobec niepokojących pogło 
sek, obiegających prasę o stanie zdro­
wia Władyki Teodozjusza, Aicybisku- 
na Wileńskiego i LiazKiego, komuniku 
jemy, że przed kilkoma dmami W łady 
fca uległ istotnie lekkiemu atakowi ser 
cdwemu i z polecenia lekarzy w ciągu 
kilki* tygodni musi Się wstizymać od 
wszelkich prac i przyjęć urzędowych. 
Powodem choroby było przemęczenie 
Władyki uroczystemi nabożeństwami 
Wieikanocnemi Według ostatnich wia 
lomości, w stanie zdrowia Arcybisku­
pa Teodozjusza nastąpiła już znacz­
na oop^awa.

WOJSKOWA

— O sobiste. K om endan t PrCU W ilno - 
M iasto  m jr. O sso w sk i M aksym iljan , u izęd u je  
od dnia 2 m aja  27 cze rw ca  rb . w G łów nej 
Kom isji P o b o ro w ej p rzy  ul. B azy ljańsk ie j nr. 
2. N a czas  n ieo becności p. m ajo ra , obow iązk i 
k o m en d a n ta  PK U W ilno - m iasto , pełni kp t. 
p iec h o ty  B e ren t M ikołaj, z a s tę p ca  k om en­
d an ta  PK U.

G odziny  p rzy jęć  dla in te re san tó w  w  PKU 
p o z o sta ją  jak  d o ty c h c z a s  ud gociz. 1 1  do 
13 codziennie , o p rócz  n iedziel i św iąt,

— b a czn o sc  oficerow ie i p o d ch o rążo w ie  
rezerw y! Z arząd  Koła W ileń sk ieg o  ZOR 
w zy w a  w szy s tk ich  cz ionkow  do w zięc ia  u- 
d h a łu  w  obch o d zie  10-lecia III P o w stan ia  
G ó rn o śląsk ieg o  w  dniu 3 m aja  b. r. P o rz ą ­
dek d z ienny  n a s tę p u ją c y :

1) G od_. 9 - ta :  —  Z b ió rk a  w  p o d w ó rzu  
Fecieracji (u l. Ż e lig o w sk ieg o  4 ) 2) godz. -  
9 ,30: —  od m arsz  na  P lac  K a ted ra ln y . 3) 
G odz. 10-ta  —  n ab o że ń s tw o  w  B azylice, 
n a s tęp n ie  udział w  defiladzie 4 ) godz. 13-ta  
—  ak ad e m ja  F ed erac ji w o g rodzie  B e rn ar 
dyńskim .

KOLEJOWA
•—■ Obchód uroczystości 3-m ajow ych w  

O gnisku K olejow em . Sta ran iem  za rz ąd u  O g ­
n iska  K ole jow ego  w  dniu azies ie jszym  o d b ę ­
dzie się  u ro c zy s ta  a k ad e m ja  p o św ięco n a  
roczn icy  uch w alen ia  K onstj tuc,i ,

<Na 'żałość z łożą s ię : zag a jen ie , p rzem ó ­
w ienie okolicznościow e, k ió re  w yg łosi p rof 
W ierzyńsk i, o raz  dziat k o n certo w y , o rk ie­
s try  sym fon icznej i chóru .

ZEBRANIA I ODCZYTY
—  Zarząd P olsk iego  T -w a  Opieki nad  

D ziew czętam i. (K om . W alki z  handlem  k o ­
bietam i i dziećm i) zaw ia d am ia  sw y ch  człon 
ków , że w  dniu 4 m a ja  (p o n ied z ia łek ) o  
godz. 5 d p. odb ęd zie  się  w alne zeb ran ie  
w  M alej Sali K onferency jnej U rzędu  W o je ­
w ó d zk ieg o  p rzy  ul. M ag d a len y  2.

P ro sim y  rów nież  o p rzy b y cie  tych  osób , 
k tó re  in te resu ją  się  tą  akcją.

AKa u EMICKA
— Koleżanki i K oleazy p o ch o d zący  z 

Ziem i R adom skie j p ro szen i s ą  o p rzy b y cie  
n a  zeb ran ie  A kaa. Kola R a u jm ia n  w  pon ie­
dz ia łek  dn. 4 m aja  rh . o  godz. 8  w iecz . dc 
lo.Kaiii O gn iska  nK adem icG ego .

N a p o rząd k u  dziennym  b. w ażn e  sp ra w y  
o rg an izacy jn e .

—  Z Koła H isto ry k ó w  s l. USB. L)n.a  4 
m aja  b. r. o g o d z  18-ej w rań  Sam  nar]urn 
H isto ry czn eg o  (Z an ik o w a  11) o d b ęd zie  się  
zeb ran ie  n au k o w e, n a  k tó rcm  kol. K ochanow  
ski w y g ło si re fe ra t  p .t. „P o ch o d zen ie  i w ę  
d rów ki C y g an ó w  w  E u ro p ie" . D y sk u sja  p rze  
w id z ian a . G oście  m ile w .dziani.

—  K w esta na ofiary pow odzi na W ileń­
szczyźn ie  w  cerkw iach |F  Wł. Metr. D jonizy 
poleci! całem u n o d w ład n em u  d u ch o w ień s tw u  
C erkw i P ra w o s ła w n e j w  P o lsc e , ab y  w  
dniu 3 m aja  po n a b o że ń stw ie  w e w sz y ­
stk ich  św ią ty n iach  p ra w o s ław n y ch  w  P o l­
sce, zo s ta ła  d o k o n an a  k w e s ta  na rzecz  o- 
fiar p o w odzi na  W ileńszczyźn ie . (p ip ) .

— „Lotne koncerty" na pow odzian o d ­
będą się  w  przyszłą niedzielę. Ja k  się  do­
w iad u jem y , za in ic jo w an e  p rzez  a r ty s tó w  T e ­
a tró w  M iejskich „ lo tn e  k o n c e rty ' 1 na  p o w o ­
dzian  o d b ę d ą  się w n a s tęp n ą  n iedzielę, a  nie 
dziś, jak  to  byto po d an e , g d y ż  w  dn ia  dzi­
sie jszym  będzie  m iała  m iejsce  zb ió rk a  na 
D a r N a ro d o w y .

— K onferencja w  spraw ie pom ocy pow o  
dzianom . W  W ydziale P ra c y  i O pieki Społe­
cznej U rz. W oj. pod  p rzew o d n ic tw em  naczel 
n ika  w ydziału  Jo cza  o d b y ta  się dz iś konferen  
cja, w k tó re; uczestn iczyli z ram ien ia  m ag i­
s tra tu  dyr. B iernack i, z ram ien ia  k o m ite tu  
w ojew ódzkiegc ra d c a  R eiss i re fe ren t w y ­
działu p. C iuński.

K onferenc ja  m iała za  zad an ie  u sta len ie  
w szy stk ich  m eto d  p rzy jśc ia  z p om ocą  po ­
szk o d o w an y m  przez p o w ó d ź . K onferencja  
usta liła , że  e so b y  za in te re so w a n e  w inny  zg ła  
szać  p o d an ia  n a  p iitfi e o pom oc do U rzędu  
W oj. pok. nr. 40. U rząd  W o jew ó d zk i w  
dniu dz is ie jszym  rozesła ł do p o w ia tó w  szcze­
gó łow e k w e s tjo n a rju sz e  celem  z eb ran ia  d a ­
nych  o s tra ta c h , w y rz ąd z o n y c h  p rzez  p o ­
w ódź. Idzie bow iem ’ o szczeg ó ło w e  w y k a z y  
s tra t, o p a rte  n a  z eb ra n y ch  fak ty czn y ch  d a ­
nych, ob liczen ia  bow iem  jak ie  n ad esz ły  z 
p o w ia tó w , byłj z kon ieczności w ięce j teo re ­
ty czn e  i op iera ły  się na  w y liczen iach  p ra ­
w d o p o d o b n y ch .

—  Z w iązek Pracy O oyw atelskiej K obiet 
w  W iinie na rzecz ofiar pow odzi. Z w iązek

P ra c y  O b y w ate lsk ie j K obiet w  V51nie był 
jed n ą  z p ie rw szy ch  o rg an izacy j, h tó rn  zgło  
siła srwiSj czynny udział , p rz y s tę p u ią c  do 
W ojew ódzk iego  K om itetu  P o m o cy  O fiarom  
P o w odzi.

W sp ó łp racu jąc  z Polskim  C ze. w onym  
K rzyżem , Z w iązek  P ra c y  O b y w ate lsk ie j Ko­
b ie t zo rg an izo w ał p u n k ty  d o ży w ian ia  j>owo 
dz ian : -1 ) n a  Z w ierzy ń cu  w  lokalu  ochron  
ki im. ks. b isk u p a  W ł. B an d u rsk ieg o  p rzy  
ul. F ab ry czn ej nr. 32 —  w  k tóryr.. w y d a ją  
.3 razy  dziennie g o rą cą  s tra w ę  i g az ie  kie- 
lo w n ic tw o  o b jęła  p. in ż /n ie ro w a  A leksan­
d ra  K ow alew ska , 2) na  M o sto w ej nr. 7 w 
m ieszkan iu  p. Ż eligow sk ie j sk o n c e n tro w a n y  
je s t  g łó w n y  p u n k i „o m o cy  w  p o s .ac i doży­
w ian ia , w y d a w a n ia  odzieży  i zasiłków  n a  od 
rem o n to w an ie  zn iszczonycn  p rzez  p o w ó d ź  
m ieszkań , tam  rów nież  p rz y jm u ją  p o d an ia  o 
o d szk o d o w an ia  w  s tra ta c h , u czyn ionych  
przez  p o w ó d ź  K ie ro w n ictw o  a k c ją  p rzy  ul. 
M ostow ej ob jęły  p. Ż elig o w sk a  i p. Z aw i­
s to w sk a .

N astęp n ie  Z w iązek  Pracy O b y w ate lsk ie j 
K obiet za in ic jo w ał zb ió rk ę  „ liczną n a  rzecz 
po w o d z ian , k tó ra  się  o d b ęd zie  w  przyszłym  
ty g o d n iu .

R ów nież na rzecz p o w o d z ian  ou b ęd zie  
się  w  sobo tę  dn. 2 -g n  m aja  b. r. w  now ej 
sali „Z ielonego  S z t r a l la 1 p rz y  ul. M ickiew i­
cza  nr. 22 —• „ C za rn a  K aw a —  D a n c in g ',

N a n a d zw y cza jn em  zeb ran iu  członkiń  Z. 
P. O. K. k tó re  się  o d b y ło  w  dn . 30-ym  
k w ie tn ia  rb . w  lokalu  Z w iązku . (O s tro b ra m  
ska  nr. 19 m. 9 )  —  p o s ta n o w ić ..o  n a  A n to - 
kolu zo rg an izo w ać  och ro n k ę, w  k tó re j p ierw  
sza  kolej, zo s ta ły b y  p rz y ję te  dzieci p o w o ­
dzian.

—  D a r na pow odzian . D y rek c ja  te a tró w  
m iejsk ich  p rz ez n ac za  5 p roc. d o chodu  b ru t­
to  z k a żd e g o  p rz ed sta w ien ia  w  obu  tea tra c h  
na rzecz  o fiar pow odzi.

Ś. P

Ait&toiji hr. tiroel h a te n m ą ,
a w  szczegó lności J. E. ks. B iskupow i K azim ierzow i M ichalk iew iczow i, ks. 
P ro b o szczo w i ta rn o w sk ie m u , P rzew ie leb n em u  D u cn o w ień s tw u  i p Janow i 
N ow ickiem u sk ła d a ją  se rd eczn e  „ B ó g  z ap łać 11

L eonostw o W ańkow iczow ie  
Zdzisia w ostw o L ubitnieccy.

W  CZW ARTĄ ROCZNICĘ ŚMIERCI

P

U e n e d y k t ó  W o y c z y ń s k l e g o
O dbędzie się n a b o że ń s tw o  ża ło b n e  dn . 5 m aja , w e w to rek , o godzin ie  7 r a ­
no w  kośc ie le  B ern ard y ń sk im ,

O czem  zaw iad am ia  Ż O NA.

I PODZIĘKOW ANIE
Do głębi w zru szen i d o w o d am i w sp ó łczu cia  okazan em i, z p ow odu  

śm ierci nasze j uk o ch an e j m atk i i śp . M arji G a jew sk ie j, w szy stk im , k tó rzy  
wzięli udział w  p o g rzeb ie , tą  d ro g ą  sk ład am y  se rd eczn e  „B óg  z ap łać 11

P rzed ew szy s tk iem  z  se rc a  dz ięku jem y  P rzew ie leb n em u  D u ch o w ień ­
s tw u  ks. p ro b . Ż am o w sk iem u , ks. w ik . B o b n iro w i; ks. p rob . N ow akow i, 
ks. dyr. K a fa rJd erm i i ks. R em ejko za  o d p ra w ien ie  M szy żałobnej i m o . 
d łó w  o ra z  o d p ro w a d ze n ie  c ia ła  na cm en ta rz . W .P . m ajo ro w i dr. B o n asze- 
w iczow i z a  tro sk liw ą  i b e z in te re so w n ą  op iekę  w  czasie  c h o ro b y  i W . P. 
Józe tow i D o m ag ale  za  n ieocen ioną  pom oc.

SY N O ST W O  G iłJE W SC ) II

i

D r u s k i e n i h i
Zdrojowisko w administracji Dep-tu Służby Zdrowia, pow. 

Grodzieński 18 kim. od stacji kolejowej Szosa —  autobusy —  

ta K só w K i. Położone iad Niemnem w otoczeniu rozległych lesów 

sosnowych i malowniczych jezior. Kąpiele, solankowe (NOWE 

ŹRÓDŁO WYSOKIEJ WARTOŚCI), kwasowęglowt, borowinowe, 

Hydropatja, Elektroterapja, Inhalatorjum, Gabinet Ginekologiczny. 

Pierwszorzędny Zakład stosowania słońca, powietrza i

ruchu.

Jedyne w Polsce kąpiele kaskadowe.

Plaża na wyspie niemeńskiej.

ZDROWO. ZACISZNIE, PRZESTRZENNIE I TANIO! Sezon 

trwa od 15 maja do 30 września.

mem, iż biała gwardja już się skoń- 
czyfa, trudno się powstrzymać od 
akrzyku protestu!

Nawet wówczas walka była jeszcze 
możliwa!..

..Biała gwardia" zasługuje na sp e ­
cjalne omówienie tak ze względu na 
,ej treść, jak i na doskonałą grę arty­
stów, którzy dopiero w tej sztuce wy­
tworzyli zwarty zespól.

Ale nie ja, który niegdyś miałem 
na souie mundur, obecnie oglądany 
na scenie, będę mógł mówić o sztuce 
wrwarzającej czasy, tak mi osobiście 
jobrze znane ...

Znałem, znałem tych Turb.nćw, 
fcyszłajewskich, Szerwińskich i Stu- 
Izińskich...

Zbliska się przyglądałem tragicz­
nym duszom w matni...

W sztukach, granych obecnie w 
.,Lutnr‘ sporo jest scen komicznych. 
Publiczność się chętnie śmieje. Barba- 
-zyńsko się śmieje nieraz, bo gdy np. 
% szczuta przez tłum Sima, staje nad 

przepaścią i płacze hezradnemi, roz- 
pacznemj Izami, publiczność zrywa bo­
ki, wioząc tylko... artystę bez spodni!..

W  sźtukach niema człowieka sil­
nego i szlachetnego jednocześnie!..

Są te sztuki jakiemś bezwiednem 
>skarżeniem narodu rosyjskiego, nie- 
tdolnego do czynu.

I dlatego szczególny niesmak budzi 
takie apoteozowanie „jedinoj i nie- 
dzielimoj11, jakiego dopuściła się reży- 
serja w sztuce.. Molnara.,',Dobra wróż­
ka11.

W  pokoju adwokata zawieszono 
dużą mapę Europy. Kolorem zielonym 
oznaczono Rosję w granicach przed­
wojennych, kolorem czerwonym —  re­
sztę Europy.

„W różka" się pyta: co oznacza zie­
lony kolor? —  i otrzymuje odpowiedź 
„To jest Rosja!" — „A czerwone?"—  
„To Europa!"

Trupa, przyjeżdżająca z Rygi (z 
„Rosji") do Wilna (również do „Ro­
sji") mogłaby wobec nas nie de­
monstrować mapy „matuszki Rossiji".

Nie należy to do posunięć taktow­
nych. Ale już gdyby chodziło o apo­
teozę potęgi Rosji carskiej, wolelibyś­
my o niej przekonać się ze sztuk, a nie 
z map!..

Wszystkie zaś sztuki — od „Star­
czej miłości" do „Dziwaka" mówią nie 
o potędze Rosji, jako państwa i na­
ród Ui..

Stwierdzają coś wrccz odmienne 
go... W. Ch.

R Ó Ż N E
—  M akunas nie został w ysiedlony. W ła­

dze a d m in is tracy jn e  p o stan o w iły  w s trz y m ać  
na raz ie  w ysied len ie  do  L itw y w łaśc ic ie la  d o ­
m u p rzy  ui. B rzeg  A ntokolsk i 8  A leksandra  
M ak u n asa , k tó ry  jak  w iad o m o  rozm yśln ie  
zn iszczy ł m ieszk an ia  lo k a to ra , ew ak u o w an e ­
go w sk u tek  p o w odzi.

TEATR I MUZYKA
—  T eatr m iejski na rohu ian ce. Dzis t e ­

a tr  c z y n n y  d w u k r o t n i e .  P o  p o i u d n i u  o  g o d z .  
4-ej ukażę ,  s i ę  p o  c e n a c h  z n i ż o n y c h  „ W  n o ­
c y  T -  ś r o d y  n a  c z w a r t e k

W ieczorem  o godz. 8-e j u ro c zy s ta  a k a ­
d em ja  na „D ar N aro d o w y  3  m a ja 11 Polskiej 
M acierzy  Szkolnej o b o g a ty m  p ro g .a m ie , na  
k tó ry  złożą się : s ło w o  w s tę p n e  p. T ad e u sz a  
T u rk o w sk ieg o , d ek lam ac je  a r ty s tó w  te a t­
ró w  m iejskich, p ro d u k c je  c h ó ra ln e  chóru  
„E ch o 11, oraz so low e w  w y k o n an iu  p. Z o- 
fji W y ieży ń sk ie j; w reszc ie  a k t II „M łodego  
la s u 11 [ . A. H ertza  w  w y k o n an iu  a r ty s tó w  
te a tró w  m iejskich.

C eny m iejsc d o stę p n e  dla w szy stk ich . Bi 
lety  ju ż  są  do n ab y c ia  w k asie  tea tru .

Jutro z p o w o d u  p ró b y  g en era ln e j te a tr  
n ieczynny .

—  T eatr m iejski w „Lutni11. Dziś te a tr  
czy n n y  dw u k ro tn ie . P opo łudn iu  o godz. 4 
u Każe się  po  cen ach  zn iżonych  po ra z  o s ta t  
ni w  sezonie  p o g o d n a  k o m ed ja  M arjusza  
M asz j ń sk iego  , Koi.iec i p o c z ą te k 11 w  re - 
żyserji i z udziałem  K. W y rw icz  - W ich ró w  
sk iego .

W ieczorem  o godzin ie  7-ej n ieodw ołaln ie  
po  raz  o s ta tn i w sezo n ie  ukaże się  ak tu a ln a  
sz tu k a  K. Ł ęczyck iego  „ S z tu b a 11, w y s ta w ia ­
n a  o b ecn ie  z vvielkiem pow odzen iem  w 
KraKowie.

—  „Szopua poutyczna 1931 r.“ W  po- 
niedziałi k 4-go b. m. o o b ę a ą  się  w  tea trze  
„L u tn ia 11 o godz . 7 m 30 i 9 m 20 w iecz, 
d w a  p rz ed sta w ien ia  w arszaw sk ie j „Szopki 
p o lity czn e j1111. A rcy ciek aw a  ta im p reza  s ta ­
nie się  n iew ątp liw ie  p ra w d z iw ą  a tra k c ją  dla 
W ilna, ze w zg lęd u  na re w elacy jn e  w p ro s t 
n iezw yk le  dow cip n e  te k s ty  i p iosenki, skom  
ponow  m e  p rzez  H em ara , L echonia  i T u w Ł  
ma. W  „ S z o p ce ' 1 w y s tę p u je  cały  sz e re g  w y 
b itn y ch , ogó ln ie  zn an y ch  osob isto śc i ze 
św iaya polityki, lite ra tu ry  i sz tuk i. P rz e d ­
s ta w ia ją c e  je  lalki zo sta ły  w y k o n an e  przez 
z  n an eg o  k a ry k a tu rz y s tę  Je rzeg o  Z arube , 
C eny  m ie jsc  od 50 gr

—  Ju b ileusz  d y r. A. Z elw erow icza. W  
n ad ch o d zący  w to rek  dn ia  5 -g o  bm  dyr. A. 
Z elw erow icz  ob ch o d zić  będzie  30-łecie sw ej 
p racy  scen icznej. P rzed staw ien ie  ju b ileu szo ­
w e o d b ęd zie  się  o  godz . 8 -ej w . w  tea trz e  
na  P o h u la m e ;  w ypełn i je  d o sk o n a ła  kom e- 
d ja  F. M olnara „ W ró ż k a  i a d w o k a t11, w 
k tó re j Ju b ila t o d tw o rz y  rolę dr. S porum a.

P rzeciw  obstrukcji, hem oroidom , zabu­
rzeniom  w  żołądku  i k iszkach , z as to in ie  w  
w ą tro b ie  i śledzionie, bólom  krz.yża, zaleca  
się  picie n a tu ra ln e j w o d y  go rzk ie j „ F ra n ­
ciszka - Józefa" kilka^

Rachunek Pomocy Ofiarom Powodzi w 
Wileńskim Prywatnym Banku Handlo 

wym S A.
S tan  i  dn ia  30 !V. r. b. 4,994,
W p łac ił ' w dn. 1 i 2 V. r. b. 20.

1) A dam  W olańsk i 20.
2 ) K u n rad o stw o  M ackiew iczow ie 2 0 .
3 ) i [elena i Jozef Rychlcw iczov, ie 50.
**) L. Ł u k aszew icz  10.
5 ) B ank  T o w a rz y s tw  Spółdzie lczych

S. A. 1 Jddz. w  W ilnie 1,000.
6 )  L e o n  S um orok  za  p o śred n ic tw em  

B anku  'i o w arzy stw  Spółdzie lczych
S. A, O ddział w  W ilnie 100.

7) M a rg ia b in a  Jan in a  U m ias to w sk a  2,000.
8 ) S ta  . sław W ań k o w icz  50
9) Spółka „ P a p ie r 11
10) P raco w n icy  Spółki Akc. „ P a p ie r 11 61,10
11). W ł. C hojn iccy  50.
1 2 ) P e rsonel Szpitala  W o jsk o w eg o

O. U .  W ilno  241
13) S tan is ław  K arczm arczy k , u rzęd ­

nik Bankfł P o lsk ieg o  w  S tan is ław o  
wie jo .

14) W ład y sław  B aro szk c  §

NIEDZIELA DN. 3 MAJA.

10,15: T ra n sm is ja  n a b o że ń s tw a  z K rako­
w a.

11.45 —  12,15: T ran sm is ja  defilady  w oj 
sk o w ej z pi. M. P iłsu d sk ieg o  w  W arszaw ie .

1 2 ,i5 : P o ran ek  sym fon iczny  z F ilharm o- 
nji W arszaw sk ie j.

14.00 — 14.20: „Jak ie j ra sy  k u ry  na ­
d a ją  się  do hodow li na W ileńszczyźn ie  i 
w y c h ó w  m łodzieży 11 —  o d c zy t w ygłosi W . 
B udrew icz.

14,20 —  15.10: M uzyka i o d czy ty  ro ln i­
cze  z W arszaw y .

15.40 —  1 6 , 1 0 : A u d y c ja  d la dzieci sw /
16.40 —  16.55: „Czy is tn ie je  ty lko  to , co 

w ddać? 11 —  o d c zy t ze L w o w a w ygłosi p ro i. 
K. A jdukiew icz.

17,10 —  17,25: W,Po latach  uz iesięc iu 11 — 
fe ljc to n  i  W a rsz a w y  wrygłosi J. W innick i.

17.40 —  19,00: K oncert p o p u larn y
19,05 —  19,26. „C o się dzie je  w  W iir ie ? 11
19 25 -— 19,40: „ P rz e d ju trz n ia 11 —  felje-

ton z W arsz a w y  w y g ło si M, S ieroszew ski.
13.40 — 20.ÓU „ T e a try  w B erlin ie 11 —
20.00 —  20,3C. S łuchow isko  z K rako-
20.30 —  22,00: K oncert w ieczorny
22.00 —  22,15: „3 -ot m a j1' — feljeton  z 

W arsz a w y  w ygłosi prof. H. Mościcki.
22.15 —- 22,35: K oncert so lis ty  z  W ar­

szaw y .
22, 50 — 24 .00 : K o m u n ik a ty  i m uzy­

ka ta n e c z n a  z W arsz a w y .

PONIEDZIAŁEK, DN. 4 MAJA

12,0"- —  12,50: M u z y k a  o p e r o w a  'p ty ty )
15.30 —  16,20: O d czy ty  d ia  m a tu rzy ­

stów  z W arszaw  y.
16 15 — 16,45: A udycja  d la dzieci
16.45 —  i7 ,15 : P ro g ram  d z ienny  i kon 

cert d la  m łouzieży (p ły ty ) .
17.15 —  i 7,40: ...Święte m iasto  p ro ro k a 11
17.45 — 18,45: R ecital fo rtep ian o w y  E- 

g o n a  F a iry "e g o  ze 1 w ow a.
18 45 —  19.00: W ileński ko m u n ik a t sp o r 

to w y .
19.00 —  19,15: „N asz  jub ileusz  g ram o­

fo n o w y ) ę ie fleksje  k o n k u rso w e) —  w ygło ­
si W ito ld  H ulew icz, d y re k to r  p ro g ram o w y  
R. W .

19.15 —  19,35: „U niw ersy te t K ow ieńsk i11
19.40 —  19,55: P ra so w y  dziennik  rad j. 

z W a isz aw y .
20.00 —  20.15. O d czy t ak tu a ln y  z W ar- 

sza  wy.
'0 .L5 -— 2u,30: P o g a d a n k a  m u zy czn a  .
20.30 — 22,45: O p e ra  ze  s tu d ja  z W a r 

sz a w y  („U p ro w ad zen ie  z S e ra ju ' —  M o­
z a r ta ) .

23.00 —  24.00: K om unikaty  i m uzyka  
tan e cz n a  z W arsz a w y .

Eyły buchalter Urzędu Skarbowego Witko
SKAZANY ZA ŁAPÓW KĘ NA  5 I AT V TĘZILNLA

K olosalną sensację  w yw o ła ła  w oo łow le  
styczn ia  rb. w iadom ość  o  aresztow an iu  re 
w identa buchalteryjnego w  W ilnie A leksego  
W itko przylapar egc na gorącym  u czy n k i  
pobrania gruoej łaoów ki od znanego w  W il 
nie przedsiębiorcy inż. G um ow skiego.

M e-itum sprav y znane jest doi rzc ca łe­
mu W ilnu, pow tórzym y je w ięc ly lko w  
skróceniu.

Inż. G um owski cetyni! starania o  7*1: ' iej- 
szen ie m u podatku ooliczonc r0  na p o ćfta  
w ie  obrotu i w ó w cza s Id W itko zrobi1 mu 
niedw uznaczną prop ozy .ję .

Z a pew ną opłatą m ożna było  uzyskać -ob­
niżenia o g ó ln ego  rachunku obiO tów p -.ed -  
siębiorstw a, a  ~o zatem  idzie zapłacić zn a­
cznie m niejszy podatek.

Inź, G um owski nie skorzy z tej m o­
żliw ości i porozum iał „tę z policją.

Plan wspólnej akcji był b . prosty.
W itko otrzym a! łapów kę (400  zł„ 3 w im sD  
po lOOu zł. i czek  na o00 zl.) a w  ch w lę po  

w yjściu  inż, G um ow skiego w kroczyła poli­
cja, Rewizja dala sp odziew an y w ynik . Zna 
leziono (naznaczone uprzednio) bar knoty, 
w eksle  i czek  —  w yraźnie corpus delicti.

W itko osad zon o w  w ięzieniu.
W czoraj spraw a ta znalazła się n.i w o ­

kandzie Sądu O kręgow ego, Ktoremo prze­
w odniczy! sędzia  Sienkiew ici i zakończyła  
się  w yrokiem , skazującym  W itkę na b lat 
w ięzien ia zam ieniającego dom jioprawy.

^  t s  nr TZ-p o n T o w y r H  ii b r .7 ' 'N Ó W ^

P rzew ód sąuOwy obfitow ał w szereg  c ie ­
kaw ych  m om entów , rzucających pew ne św ia  
tlo  na system  prac urzędu, na terenie k tó­
rego  F„pełnioi,e zosta ło  przestępstw o.

Nie niejsce tu o  tein m ów ić.
Z akt spraw y w ynika, ż~ zainteresow ana  

firma złożyła deidarację, v której sum a obrn 
hi w skazań; byl.a  jadro 38 ty s. zl

W itko uznał ją za  nieodpcw iauającą  
1 zeczyw istośc i i p ;d w y /sz y ł  do 226 tysięcy , 
3  następnie n aw et do 333 tysięcy . O statecz  
nie iednak protokut sp isany został na sum °  
47 tysięcy , a w ed ług  bhczeń b ieg łego  są  do 
w e g o  pow im .o być  2Ś8 ty s ięcy . Tc odchy 
lenia c y fio w e  w  dostateczn y  sp osób  charai, 
teryzują „ śc isło ść11 obliczeń.

Gad przychylając się  do źdania podpro 
kuratora A chm atow icza odrzucił w n iosek o- 
brony o  zw olnien ie W itki za kaucją i p o ­
zostaw i! d o tycu czasow y  środek zapobiegaw­
czy  —  areszt b ezw zg lęd n y

Jak się dow iadujem y W itko iiiał z d e ­
ponow ano w  jednym  z banków  19 tys. rubli 
v  zlocie, itórr to sum ę jakż w yjaśnił przy 
w iózł z Rosji, św ia d k o w ie  obalili te rwie 
dzenie zeznając, że po pow rocie z Rosji W it­
ko byl zupełnie b itdnyiu  i jedynym  śroo 

Idem utrzym ania były zarobki żony, aku­
szerki z zaw odu.

Obronę w nosili adw okaci: K. petruse
w icz, B . Szyszk ow sk i i P Anurejew.

TABLICE GOTCW YCF. ILOCZYNÓW

UĆZB DOWOLNYCH
czyli

zam iast .nnozenla 
tylko sum owanie Iloczynów  

zam iast dzielenia 
tylko odejm owaniu

W ydaw nictw o podręczne w pracy * 
buchalterów i rachmistrzów  

opracował Ż Ó Z E F  Z G I E R S K I
^  Do nabycia w e wszystkicn ksi*garniach

LtCZNICA LITEWSKIEGO 
ST0W. POMOCY Sa NII.
W ilno , ul. W ileńska 28, tel 846

Przyjęcia 10—3 pp. 
G A B IN E T  R ENTGEN OW SKI

czy n n y  11—6 pp.
Opłat? za leczenie i utrzymanie w 
leczn icy  oraz za w szelkie zabieg lekar­
skie i rentgenow skie zustataobniZona

PIGUŁKI 
PRZECZYSZCZAJĄCE 

ZE SFINKS EM
w yro b u  ApteRJ W  BOROW SKIEGO

w W arszawie, Al. Jerozolim skie 59, 
stanow ią idealny środek przeczyszcza­

jący i regulujący trawienie. 
Sprzedaż w szędzie.

Ndsiona roślin pastewnych, 
w arzyw ne i kwiatowe

bezpośrednio sprowadzone od w ybit­
nych hodow ców  polskich, duńskich, 
szwedzkich i niem ieckich, o wysokiej 

sile i energji kiełkowania
naleć? W ile ń s k iS p ó J  z  S y n d y k a t  
p ° ie<a R lnica v Wiln o, ż.awalna 9.
Nasiona sprowadzone przez Stację 

O ceny N asion w W ilnie.

F r t l i L ł j a  j» t f  sPrzedam lub zamienię 
r w i n c , l n  na dom w W ilnie 
obszar 52 ha /raz z zabudowaniami 
w obrębie m. H olszany. D ow iedzieć się: 
F olw  Lutom szczyzna, poczta H olszany  
H. Galperyn, lub Wiln 5, ui. Piłsudskie- 

- go 8 m. 1.

DOM  H A N BŁO W T'
K .  R Y M K I E W I C Z

WILNO, UL. AD MICKIEWICZA 9
P o teca  w  w ie lk im  w y b o rz e : P an to fle  
n a  gum . p o d e sz w ac h ; E leganck ie , m ocne  
i p ra k ty c zn e  n a  k ażd ą  p o g o d ę . Dż-MSKIE, 
dziecinne  i M ĘSKIE. SP A C E R O W E  1 T E ­
N ISO W E. Sandałk i sk ó rz an e  Bar m ocne. 

_______________ C EN Y  NISKIE._______________

NAJTANIEJ
ku pu je  się  dobre  iow ary  u G łn w iti-  
s Ki ego .  Polecam y w ełny , jedw abie, 
jedw ab ie  sz tu czn e  d esen io w e  i perkale 
w p ięk n y ch  deseu iach  oraz pończochy , 
pończoszk i d z iecinne  i skarpetk i

UWAGA W ILEŃSKA 27

fabryka i skład ir abl]

W. W'ienkin 15-ka
Spółka z ogr. odp.

W ilno, ui 1’siarsks 2G, I m  w łasny, 
Istnieje od 1843. 

jadalnie, sypialnie, salony, gabinety, 
łóżka niklow ane i angielskie, kreden­
sy , sto ły , szafy, biurka, krzesłr dębo­
we i t  o. D ogodne warunki i na raty.

Stan  na 3 V. r. b. 8,761,10 
Na oow ,/dzian  SKładają: 
h e tk iew iczo w a  M aria  zł. 5

F- p - z.ł. 10.
W iskon t H elena z ;. 5
I.u c ja  P iłsu d sk a  7 ) 7 ’
P oru czn ik  S. R. na kościół T ry n ita rsk i 

sk ład a  z ł5 -
Zamiasrt w ian k a  na  tiu m n e  śp . N apoleo  

na Ś w id z iń sk ieg o  z aw ia d o w c y  stac ji w  
N o w o-W ilejce  ad n n n is tr. c ja  w a rsz ta tó w  w a  
g o n o w y ch  w N ow o - W iie jce  skrada 2 i zł. 
50  Si na  o fia ry  pow odzi.

KI. IV P a ń s tw o w e g o  G im nazjum  żeń­
sk ieg o  im. ks. A. J. C zarto ry sk ieg o  d la ucz­
czenia  irru  .in p_ K aspero w iczo w ej zam iast 
k w ia tó w , sk ła d a  zł. 15 n a  pow odzian

—  Ofiary aa powodzian. N a ręce  p  w o je  
w o d y  w ileńsk iego  dla k o m o te tu  o b y w a te l­
sk iego  n iesien ia  po m o cy  ofiarom  p o w odzi w  
W ilnie z łożono nasięp  ijące k w o ty : JE ks. 
b iskup  B an cijrsk i —  100 zł., d e le g ac ja  P P  
w  o so b ach  k o m en u a n ta  L L Jw ik o w sk ieg o  i 
si przód. L eonow icza  —  .300 zł., zeh ran e  
w śró d  łu o k e io n a rju szó w  nolicji, P iw aszew - 
skn —  1 0 0  zł. p a ń s tw o  ° im o n o w ie  A rsen ju sz  
i S te fan ja  —  500 zł., K asa  C horvch  m. W il­
na —  3.000 zł.

Hurtowa sprzedał

C E M E N T U
Syndykatu cem entow ień Polskich  

po cenach fabrycznych

Wilnof i l i i
Biuro: Jagiellońska 3, tel. 811. 
Składy:JSłowackiego 27, tel. 14-46

B I B T O  W S Z Y S T K O  P R A W D A
KRYZYS -  NIEBYW AŁY I

INTERESY Mk RNEI
KREDYT ZAMARŁ I 

A jednak tircija do szczęścia otwarta:
Kup, czeir prędzej bilet loteryjny, ale pannętaj, że 
n a js zc zę ś liw s z ą  ręKę m a

H.  M I  N  K  0  *  S  K I
WILNO,, NIEMIECKA 35 TELEFON 13-1T, p. k . o. 80.928. 

•CENTRALA: WARSZAWA, NAlEW KI 40.
ODDZIAŁ W  LIDZIE SUWALSKA 28.

On będzie dobrym czynnikiem Twego szczęścia, gayż wszyst­
kie duże wygrane padają zawsze w jego kolekturze.
A więc śpiesz po sw6j aobry los do wrasciw. źródła i 

Ogólna suma wygranych wynosi zł. 32.000.000 
Największa wygrana „  Pl l.ooo.ouo

CO DRUGI LOS W YGRYW A
Ciągnienie l-szej Klasy 23-ej Loterji Państwowej rozpoczyna 

się 19 maja i trwać będzie do 17-go października włącznie.
Cena 1 /4  .osu —  10 zl., 1/2 - •  20 zl., 3/4 —  30 zl., 1/1—  40 zł.

PIANINA, FORTEPIANY 
i FISHARM0NJE

KRAJOWE i ZAGRANICZNE
TYLKO, GWARANTOWANEJ JAKOŚCI 

SPRZEDAŻ WYNAJĘCIE ’

K .  D Ą B R O W S K Ą
Wilno, ui. Niemiecka 3, m. 6.

O S T R Z E Ż E N I E 1
N iniejszem  o s trz eg a m y , że  B iuro  Reklam acyjne - T aryfow e  

Abrama L eszczyńsk iego  w  Ł ow iczu  niem a nic w sp ó ln eg o  z na­
sze ni biurem  i a g e n tó w  p o d sz y w a jąc y ch  się  p o d  nasz? firm ę, 
śc igać bed ziem y  sądow nie .

K oncesjonow ane Biuro 
Reklam acyjne - T aryfow e  

W ŁAD YSŁA W  LESZCZYŃSKI 
W arszaw a, uL Kopernika Nr. 10

\
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U ^ s p a n i o J a  g a m a  t r z e c h  m o d e l i  t n o i n -  

c y k i ś  H a r i e y - D c v i d s o n  n a  r o ? t l 9 J l ,  i ? r i e  

k a ż d e m u  m o i t z a ś ć  s ^ y b c r u  r t ^ j o i l p o u ł i e d -  

n i e f s r ^  d l a  N i e g o  m a s z y n y .

i ć G O  C d i i .  zaspokoić  m oże  n a jw ybredn ie jsze  nawet  w y-  
magania zn a w c y ,  zarów no  pod w zg lęd em  s i ły  s z yb k o ś c i  i 
w y tr zy m a ło śc i ,  jak i komfortu. M a s zy n a  niezastąpiona  w (ilu 
s o d y s ta n s o w e j  t u r y s t y c e  i je źd z ie  terenowej.  tF  modelu t y m  

zas topowano spec ja lny  sy s te m  kół w ym iennych

C C 1*?- P;zdy solo i z  wózk iem . Idealny  t y p  l i c i  
s z r ę o  motoru p r z y  n ie zw y k le  niskiej :enie posiada

\1’s z y s .  x  z a le ty  m otocyk li  H arley  Dayidsori

5 0 0  C C /.5 .  usprezentuje  k lasę  silnych m o to ró w  do ja zd y  
solo. N a j tańszy  l n ie zaw odn y  śrudek lokomocji,  z a p e w n i a ­
ją cy  k iero w cy  dzięk i  s w y m  za le tom , maximum sa tysfakc ji  

spor tow ej .

N A J L E P S Z Y  M O T O C Y K L  S  , 'I A T A
A U T O  - S E M V  i  C E

W a r i z a w a ,  N e w y  >wia(  9, lei,  555 16

R e j o n o w i  P r z e d s t a w i c i e l e  p o s z u k f c n n ł

UUtKlÓK
łei^O O W irZ O w A
KOBIECE, WENE- 
r'C Z N E  NARZĄDÓW  

MOCZOWYCH 
jd 12 - 2  1 od 4 - 6  
ul. M k k is w lc z a  

t A  277.

D C K T Ó R
Marja

i

GABINET

Do wynćjęcia
2 m ieszkania po 4 po­
koje z kuchnią, e le ­
ktrycznością. wannami 
i werandą, Antokolska 
Nr. 124.

i i A C J O M A L N Ę J  
K oJM ETYK I
Ltt-ZNIo. EJ . .

W I L N O ,  MICiOEWl z 5 pokoi, jaKo handio- 
CZA SI m. 4, w y lab w arstaty do 

kobieca w >dzierżawienia o d z a -  
koaserwn- raz. Ofiarna 4, infor- 

_ je, do»ko- muje dozorca.
naif, odśw ież*, usuwa —— — ----------- ----------
Jej skazy i b r a k ' .M o .l  f i l l e S Z ^ i ?  JT I£

LOKAL Wezwanie!
■‘ Urodę

twarzy i ciała (oaniey 
u  . . .  .  uzinczne opalanie cery, 3 -posojow e z w ygoda-
n a W  y ł K  e w : >  W ypadanie w łosów  i mi dc wynajęcia od 

f Z O W a  łn , ;eż. Najnowsze zdt zaraz, informacje: Ofiar -
bycze kosm etyki racjo- na 2 , m. 16.

pow róciła i dnia 9 maja nalnei
wznow i przyjęcia. C odziennie od g. 10 - 8 .

W ileńsaa 33. W Z P 43.

DOKTOR a -

Sryrwlndt M a s a ż e
3 pokuje

od zaraz do odstąpie- 
iw a  n 'a’ °drem onuowane, z 

wygudami. W iadomość
. rz-v: ui. Jakóba Jasińskiego

-noroby we -e ry c z te . ręczne, wibracyjne i p l a - l  m. 3 , od 4 do 9 po
tkórne i m oczopłclow e s t vczn F u i l a c i e  o c ł
W g * .  I9> c i  9 do J G a Z e t  —  — ----------------
 _________  . Kosm etyk.  { £ 0 ^ )  n  , e k f * ,  » » i  um eblo-
_  _ ,  Leczniczej  « W fw U J C i wane -
9? GlilS IfifSS j -  H r y n i e w i c z o w e j .  utrzymaniem ca ło  
Choroby skórne, we- uL W i t  i K A  Ns 18 m.9. nu
aeryc^ne 1 m oczopłcio- Przyj.  w g .  1 0 - 1  i 4 - 7

we w n r i k , £ ,  Hitszkanie
■ n k T M _ j c j >  3  pokoiow e z w ygoda­

mi, (odnow ione, s ło ­
neczne do wynajęcia  
od zaraz. Informuje 
dozorca; ulica Krakow­

ska Nr 51.

D-. Ken- M «f4 |  L O K A  L 1
choroby skórne, wene- ™ 
rycinc 1 moczopłciowe

N iezliczone choroby w łosi, w rozm onożyły  
się bardzo silnie, zw łaszcza  w  ostatnich la­
tach u m ężczyzn , kobiet i dzieci, Ą zagrażają
c zę sto  niespostrzeżone, nie w yw ołu jąc zad 
nych bólów", tej najpiękniejszej, naturalnej 
ozdobie człow iek a  —  w łosom .

55-letm a praktyka w  dziedzinie pielęgnacji w łosów  zapoznała
p Annę Csiliag z  tysiącam i przypadków , gdzie w skutek nie­
św iadom ości lub niednaiości już od dzieciństw a rozpoczyna  
się  pow olne ouum ieranie korzonków  w łosow ych  i w ó w cza s  
zabiegi celem  odzyskania w łosów , są spóźnione.
T e przypadki, które należy przew ażnie tłum aczyć n ieśw iado­
m ością danych osób  o istnieniu choroby, skłoniły nas do bez­
w arunkow o kon iecznego środka za p o b iegaw czego , a m iano­
w icie

zupełnie bezpłatnego badania włosów
w  nadziei, że każdy dla w łasn ego  dobra i w  interesie dobra 
ogółu g o ią co  nas w  tern poprze. Jeśli w ięc, kto zauv/aży w 
sw ych  w łosach  sym ptom y choroby, jak:

r  tłuszczen ie, Iud w y su szen ie  włosów', pow olne, lub  
dw ajanie i łam am t się  w ło só w , koW cnienit, p ize-  

łupież, w ypadanie włosów' (takie m iejsco w e), roz- 
za cienkie odrastanie w ło só w , przed w czesne siw ien ie  i t.d. 

to w ó w cza s jest jeszcze czas, przeszkodzić dalszem u rozwo-J  
jow i tej, częstokroć jeszcze  nierozwiniętej chorobie, i jej za­
pobiec.
W szystk o  co  pow inniście uczynić, to w ypełnić dokładnie za­
m ieszczony poniżej lw estjo n a rju sz  i przesłać go  wraz z pr:b- 
ką w ło só w  do n aszego  laboratorium . B adanie w łosów , jako też  
przesłanie w yniku badania jest bezpłatne i bez zobow iązania.

M l t k l e w i ,  t a  4 ,  M t f e S Z k d f 1 8 &
teL 10-90.

Od 9 — 12 i 4 —8

DOKTOR

Bluitiowicz Do wynajęcia

5 pokoi, kuchnia, 2 w e- M i e s z k a n i e  
randy, elektryczność z _ , .
z ogródkiem do wyna- 7 - p O K O j Q  Jif 6  
jęcia. A ntokol Senator-do  w yn ajęc ia— ulica 
ska 19. M ickiewicza 7 O wa-
 — ----------------runkach dow iedzieć

m le -  się  u w łaścicielk i Ś -to
choroby w eneryczne (w  pobliżu Jerski zaułek 3, m. 9,

;kćrne i mo t _ o r . c i o w e - Ł i e w i c z a  z od 14 16.
W !E L <A  * trzech p o k o, Kuchni i --------------- -----------------

UL 921, od 9— 1 1 3 — c Przedpokoju. W ykwint- M l P C 7 l f  s S n l P
— -  -i o A n 'e odrem ontowane. 1W Z. P . 26

Nadajeslę na biuro lub z 3 pokoi z kuchnia, i 
dla lekarza Tatarska 8  wygonam i do wynaję- 
zapytać u dozorcy. cia. Popławsita 29.

1.000 złotych

P cmicc GJZfflDCflie
ustnie i listow nie  w edług m etody m nem cnicznej 
trzykrotnie premiowanej , przez Akadem ię Paryską 

i FAINSZlEiN Wilno, ł iwulna 15
Dz ęk r m eiodzie  tej, opartej na praw ach PSYCHOLOGJI, 

. IZJOuOGJI, LOGIKI 1 PE1 'A' jOGIKI, P \  M ! Ę Ć . *RZY- 
W RÓCONA zosraie tym . którzv ją utracili, POLEPSZA SIĘ 
u m ających złą i UDOSKONALA SIĘ u obdarzonych dobrą, 
przyczer usuw a się ROZTARGNIENIE I LENISTW O, w zm ac­
nia się  W OLA i polepszają się  W SZYSTKIE ZDOLNOŚCI 
UM YSŁOW E u osób  każdego w ieku od 8  lat do sędziw ej 
starości.

SPECJALNY KURS QLA M A T U R Z \S T Ó W  1 EKSTER- 
NoW-’.

Moje m nem oniczne lekcje korespondencyjne ala zam iej­
s c o w y c h  v. zupełności zastępują ustne wykładanie.

Dla n iezam ożnych i grup u ig o w e  warunki. Prospekty bez- 
piam ie. In fonn aei. 1 - 6  pp. ccdz.cnnie.

n Składajcie ofiary na-powodzian

Do wynająua L C tH IS k O
1 2 O b 3  poj, |e 0 (J^[zielfw um eblowany  

z frontu, dobrze u m e -d k J  dzif
blowane z knchm ą na pokoje ^ t h n lą )  w

o r «  G abinet K osm ety  ul'W ileń sk a °U  T ' 2  majątl K ^ sc la  Od . . .  . . . . .  .  O  L U1- W llcns-  J  przystanku Zołudek 2
r _ .  . . ' kilom etry, od stacji
M lC S iZ K S P I f i  Skrzybow ce 7 kilom et

2 —3 pokoje z kuchnią rów (linja Kolei Lida —
w  małym domu w W ołkowysk). Szczegó-,
ogródku w okolicach ły  — Marja Janowska,
ulicy Konarskiego po-m aj. Krasula, poczta
trzebne. Oferty do Ad- Zołudek, pow Szczu-
ministracji „S łow a“ pod czy n —Nowogródzki.
Nr. 640 —   --------------------

A K U SZER K A

ŚMIAŁOWSKk
czny, usuwa zmarszcz*^, 
łti, piegi, wz^ry, łnp leź,
Dr oda ki, knizajkt, w y ­

padanie w łosów . 
Mickiewicza 46.

Nazwisko . . . . .
Adres . . . . .
Zawód . . . . . . . .
W i e k .........................................
Czy cierpi pan(i) na wypadanie

w ł o s ó w ? .........................................
Czy ma pau(i) łup ież . . . .  
Czy w łos pan(i) jest suchy, czy

t ł u s t y ...............................................
Czy SKÓra głow y jest wrażliwa?

Czy w ostatnim  czasie przebył 
pan(i) jak’e choroby? . . .

Jeżeli tak jakie? 9.............................
Gzem picięgntije pan(i) w łosy?  
Czy ma pan(i) fryzurę ch łop ię­

cą, czy  też długie w łosy? . . . 
Czy w ło sy  pan(i) są rzadkie,

lub g ę s t e ? ...................................
Czy cierpi pan(i) bole głow y?  
(Załączyć 25 gr. w m aikach  

pocztow ych na odpow iedź).

daje Anna Csiliag temu, który udowounr, że 
musia! zapłacie, lub w inny sposób  mścić 
się  za badanie w łosów . Nie w ahajcie się 
więc w  przekonaniu że to W am  jes* niepo­
trzebne lub, że  ktoś W as w ykorzysta . Każdy 
musi się  upewnić- o stanie zdrow ia sw ych  
w łosów , za.urn będzie zapoźno. Uważajrie  
zaw czasu  nz w los'' W aszych dzieci, bo lie  
istnieje dziedziczność łysienia, lecz ty lko za­
niedbanie. Siw izna nie jest uwarunkowana  
w iekiem .
Ten kw estjonarjusz lub jego  odpis należy 
sum iennie w e w szystk ich  punktach dokład­
nie w ypełnić i w raz z kilkom a, w  ostatnich  
czasach  w yczesan em i w łosam i w ysiać, cełem  
zupełnie bezpratnego zoadania, przyczem  zo­
bow iązuję się  do zachow ania  zupernej dy­
skrecji

Kraków, Wielopole 5]379

Róże KRZACZASTE i PIENNE 
w najlepszych odmianach 

P o l e c a  
nastarszy na Kresach wschodnich 

ZaKłaa Ogrodniczy i Handel Nasion

W. W E L E R, Wilno
1) Sadowa 8, tel.10-57. 2) Słowackiego 6.

jakości * O b u w i e
„ C E T A H J A U

Do nabycia wyłącznie w sklepach następujących;
R. KABACZNIK, u l . 1 Wileńska 32. i „B£ZET“ ul. Niemiecka 24 
6. S7ANIES ul. Wileńska 17. | „UW CMfC SOULfER", ul. Wileńska 24

Paryżanka as^arości Ln nj
z un iw erfvteck'-m  w y- W .  złote  S p r Z C f c d ^  19
ksziałceniem  Doszukuir aloku) na wy aokl>: d o ‘n w olny w N- Wl‘
S  l S S  oprocentowanie Go- lejce z ogrodem owo-
fiarharska 1 n  24 od £Awka tw ° ia ' est zaDe‘ C0W.Vin. lniorm^cje:
n a  c  zpieczona złotem , sre- W ilno, ul. Luawisarsita

brem i drjgiem i kamie- ł — 1 2 .
______________ ______niami. LOMBARD Plac
W ykw alifikow ana Katedralny, B iszupia 2

.  .  f r e b l ; . .  Wydaje pczyczki pod
P n < ś 7 l i K l I i @  . . .  zastaw: złota, srebra, do snrzedama „SAMO-
■ , ,  W y c h o w a w c z y n i  bry lan tów , futer, oraz CH óO -landol m, Morris

posady Kucharki lub z d^bremi rckom e.ida- w szelkich towarów. • 7-osob. w dobiym  sta
do w szyjtl.ieg c , posia- .jam i, poszukuje p o s a - ----------------------------  z licznikiem , na
dain ś./iad ectw a i c -d y  od zaraz do dzieci r j — t n r y t f ł a i ł i a ;  now ych oponach za zł. 
kom endacje. Aores: od 5 do 8 lat na w y- u a i l i a  nfv, w  Dnhi.-

Z arzecze 16, m. 8 . jazd do majątku. Wia- sam ochodów  w

Okazyjnie

M łtcft
energiczna ■gospodyń: 
z tachowem  v/ykształ-

 dom ośc: w Administra- oo: rym stanie, 2 irioto-
cji .S łow a* cykle, opony sam ocho-

„ ____ £2 dow e, m aszyny turbi­
now e, m łynek śrutów  
nik, pianino, foriepjany  

i salo-

4.00u, Adres: W. Rohu- 
lanka 14 - 2 / , tel. 19-00 

od 3 do 7 p.p

K I N O

M IE JS K IE
SALA MIEJSKA 
Ołtrobramska 3.

Od dnia 2 do 4 maja 1931 r. w łącznie oędą wyśw ietlane filmy:

Komedjo-dramat w edług pow ieści Rajmonda. Aktów 10. W rolach głów nych: Gecrge Jessel, Vera Gordon I 
Potsy Ruth Mlklbr. N -d program: .P roszę  o podwyżkę* komedja w 2 aktach.

K^s* czynną od r  3.30. Poc,.ątek seansów  od g  4-ej. Następny program: „ P r z y g o d a  TIIIS11. 
___________________________  Cane biletfrtw: r a f  ter  bo gr. Balkon 30-______________

Ochmistrzyni
cenicm  i dłuższą prak- pracowita wykwalifiko- meble iołow e  
tyką poszukuje posady wana, pod każdym now e, serwis angielski, 

więKszeni gospodar- względem , wyrabia d e k i r o h : k a s y  ognio- 
stwie, Piekiełko 5 m. 7 m asło na spizedaź, ir v a n  i t u ni^M- 

ś^ iadectw a | f  i, BARD ui. B isL p i l? .
pragnie zm ienić posa-  ___________________ ___
dę od 5 maja. Łokieć a  n ie | y .

3 1. “  skonto-
trzech

Pmszą
I wać : m ich ______

weksli po 100  zł., da 
nych  iu blanco A ibino- 

« «  v  et* iw  ■  wi Kaliszewskiem u, 
.tdyż za n ie pieniędzy  
nie otrzymałam i sp ia-

1 3 .0 0 (1 z ł o t y c h
50 ha ziem i przy
szosie  wraz z lasem
budulcowym  pod
Wilnem sprzedamy.
Corrs t. ■ 'h.,
e h ę ta "

ex a  i , t e f .  6rSS.

„Cy w iecie  już, że św ia tow ej sław y  
ORIENT - HENNA - SHAM POUNEM
każdy m oże sob ie bez trudu przez zw y k łe  m ycie  
doskonale ufaroow ac w łosy  na dow olny kolor, 
lub :wym pierw otny koior przyw rócić?
W szystk ie  kolory od najjasn ieiszego  dc naj-
cier: n iejszego łącznie z najm odniejszem u
ZŁOTY - BLOND dla blond) nek, TYCJ \N  I M AHONIOW Y—

dla brunetek
óąda . w skład, aptecznych , perfumer. i u fryzjerów  
Gdzie jeszcze  m ema w sprzedaży, Drosimy nadesłać  
znaczkam i zł. 2  —  i podać zadany kolor, poczem  
prześlem y kopertę próbną.
Przedstaw iciel na w ojew ó d ztw a  W ileńskie, B iałostockie  
i Polesk ie firm? SEGAŁ J LEBENDIGER  
W arszawa, uL L eszno 48.
Generalny Przedstaw iciel na P olskę:
Fr. B O G A C Z, B y cg o szcz , D w orcow  i 93.

D źw iękow y
KINO-TEAFR

„H E L IO S "
UL W ileńska 38 

T e l. 326.

Cncesz otrzymać po- znajduje się  u Pro- 
~  sadę? M usisz ukończyć kuratora, F. K opolo-

Cudo-F.im 1 Najw iększy pizebój dźw iękow y doby obecnej' N ajnow sze arcydzieło genjalnego ,,rsJ fachowo -«  es- 
_  _  A n a , ooliaterką .Parady Mi- Pondencyjne im. profe-D Z I Ś f

Ernesta Lubltscha,
twórcy .Parady M iłości*

w głów nej roli męskiej bożyszcze kobiet JACK BUCHANAN. Film , który zachw ycił 1 oczarował cały  św iat. 
Nad program. Atrakcje dźw iękow e. W szechśw. Przegląd D źw ięk. F o x ‘a (ostatn ie now iny) Polska. W awel.

Na l-sz y  seans ceny zniżone. Seansy o godz 4, 6, 8 i 10.15.
W szyrcy jednogłośnie twierdzą M A I S E T  A  w tych dniach
że najlepszym tilmem sezonu ,est v  ^ ^  J  w k in ie  [ H u j O S

l l f l l i T f "  M k  f % l  1  n i e z r * p e ł n ą  c za ru ,  b o h a t e r k ą  „ P a r a d y  Mi

M O N T E  Ł A R L U  lości* je a n e t t s  M a c  D o n a ld

Gotcwke
w  k ażd e j  s u m i e  lo -  
k u l e m y  p r z y  p e łn e j  
g w a r a n c j i  na naj­
w y ż s z e  o p r o c e n t o ­
w a n i e  b e z  k o s z t ó w .  
Sorr  H K. „£&■ 
chąi t“  M lck ia w l-  

wZa 1, tsl. 3 39.

Film o którym mówi cały świat. Triumfalny Przebój Dźwiękowy

c c

O S T R Z E Ż E N I  El
Pewna F irma w WUnie rozlewa sw oje  

m ałow aitościow e piw o w używ ane butelki 
.P aten t*  ARCYKSIĄŻĘCEGO BROWARU 

-  w TYWCU i wprowadza tem w błąd Sz. 
K onsum entów

Przeto ostrzegam y Sz. K onsum entów  przed falsyfikatami i 
prosim y uważać przy kupnie prawdziwego w szechśw iatow e) sławy

P I W A Ż Y W I E C K I E G O
na oryginalną etykietę I korek z firmą

Arcykslężęcy Browar w Żywcu
Reprezentac|a: W lino, Zarzeczne 19. Te l. 18-62

Dźwiękowy 
Kmo-Tes.tr

„Hollywood
w edług głośnej pow ieści ER iK A M. R EM H R Q U E‘A 

Putzą tek  seansów o godz 4, 6, 8 i 10,15 w sobotę i niedzielę o godz, 2-ej'.
Ceny zniżone od 60 gr. Film który Każden powinien obejrzeć.
___________  Wkrótce naiwiększy szlagier sezonu „P00 PACHA M* PA R /ŻA ‘‘.____________

Na Zachodzie 'm zmian M
w edłue e łośn ei now ieści ERIK h  I. RF.MARt J E

pondencyjne im. proie  
sora Sekulowicza. War- „Paris thic 
szawa Żurawia 42. Kur- O l P n k f r 1*
sy wyncrają listow nie: * ” **_
buhalterji,'rachunkowo- wytw orna pracownia 
ści kupieckiej, k o ie- sukien. okryć dam. 
spondencji handlowej, Otwarta 15 b. r. 
stenografii, nauki han- M istrzyni 
dlu, prawa, kaligrafji, rzędnej krojczyn: z
pisania na m aszynach, pełną kwalifikacją w  
towaroznawstwa, —  an ” arszawie i zagranicą
gieU k-ego, francuskie- długoletniej pracowm - 
go , niem ieckiego, piso- cy,  W ykonywa lh j-  
wni, gramatyki polskiej w ykw intn iejsze toalety

ekonom ji. Po u - | elegancko i sum iennie ostatni m odel, prawie 
kończeniu e g  z a ib i n. Potrzebne panny, now y natychm iast do 
żądajcie prospektów, pod ięczn e, znające sprzedania. M ickiewi-

rykwintną robutę cza 35 , m, 33 .
dobrej firmy i uczen i- ............. - ...........-   ------------

ce od zaraz.
3-go Maja 7—

FORTEPIAN 
„MOhlbacha*1

nierw szo- Sabineto ?y w dobrym  
_ stanie do sprzedania. 

Gimnazjalna 10, m 2.

Fortepian
„Miihlbacha"

SoRty

SŻWiłgKGWE KINO

C 0S J I N  ćn
W IELKA 47. tel- 15-4*

D z lś l ostatni dzień Ki____ K 2
l A U i r n  M K I T V I ś T A M T  W spaniały i wzruszający do łez drfcinat na tle

J A I l f \ U  n U A i T W A r i l  znanej now eli Henryka Sienkiewicza
W roi. gł. piękna g v i£zoa  ekranu polskiego Marja Malicka, W itold Conti i kró.ow ie  
śm iech Kc l *iler* K rukow ski, Adolf Jyrn sza , którzy odśpiewają caty szereg p io se ­
nek w języku  polskim . Nad progiam: W szechśw iatow y dodatek dźw iękow y ,F oxa* .
Początek o g. 4, 6 , 8 i 10.30. W dnie świąt, o g. 2. C eny zniżone na pierw szy seans.

Dźwkr we„CAS!N0“
nl W ielka 47

Jutro D rem jara! Do raz pierw szy w W ilniei N ajw ięksry dźw iękow o-

śp iew ny film p. t. P I E Ś N i  A R Z  P A R Y Ż A
W roli głównej bohatei lilrnu .P A R A D Y  MIŁOŚCI* ulcbierie-; pu­
b liczn o ść  M AURICŁ CHEYALIER. — Nad program: iMs zechśw iatow y
dodatek dźw iękow y .F o x a * . Początek o godz. 4, 6, S i 10.15 Na l-sz y  
seans ceny zniżone. W dzień premfery h on oiow i bilety n iew ażne.

TANIO 
sprzedaje

P O ISK 1 LLOYD 
n l Kijowska.

Łoza 
Koszykarska

na w yroby i do sa­
dzenia ul. Antokolska  
Nr. 19 -3 1

Spć'z idam
udziały na m ieszkania 
now oczesne ze w szyst-  
Kiem' wygodam i 1 i 
kuchnią gazow ą w do­
mu spółdzielczym  M o­
stow a 3-a m, 17. Tamże 
wynajm uje się  m ieszka­

nie.

Wiosenny
S e Z O n  — jedynie  
ci»pły i słoneczn y  
w  Zaleszczykacn 
Pensjonat .ioffa* 
już otwarty 20 po­
kojom łaanie urzą­
dzonych z balkona­
mi, elekryczncścią, 
w pobliżu plaży. 
Kuchnia wykwintna  
i dejetyczna. C eny  
na pierw szy sezon  

zniżoue.

Jaja wylęgowe
W ayendottów  białych  

Sapieżyńska 11.

Zgubiony
N-r roweru 795 na 
im ię Bircela Arkuskie- 

go, unieważni? się.

K U L T  R A D J t i
W I L E Ń S K A  8

Oto w łaściw e żródfo zakupu radjosprzętu: odbiorników  
głośnikom , aparatów  anodow ych , akum ulatorów , bateryj ano­
dow ych i innych części.

F achow e ładow anie akum ulatorów i bateryj anodow ych. 
Napraw a odbiorników i słuchaw ek.
Bezpłatne udzielanie porad w  dziedzinie radjotechniki.

KINO

«P A «*
Wielka 42.

l a iw - D a n ia l s z y  triumf sztuki film ow ej. Cudowny hymn pośw ięcenia i m iłości

NAUKA
pisania na m aszynie  
O rzeszkowej U ,  m. 16.

Pianin.? I fortuplany
now e i używ ane m 
raty. KiJowsIm 4 —10 

H. o o  słom.

O pow ieść o wirlkiej m iłości osnuta na tle S 'arożytnego  
Egiptu. N ajpotężniejsze i najwsrianialsze arcydzieło iakim się

poszczycić m oże Kinematografia świi ta. W znowienie w nowetn literackiem opracowaniu! Nowa edycja' Ilustracja
m uzyczna orkiestry sym fonicznej. W rolach gł. G enjam y ulubieniec "MMIl  JAH N m G S, Harry Lledtke, A lbert 

Besserm an, I *»aweł W enener, Lldja Salm onaw ? i Jifhi.
C e n y  od 40 gr. Pocz. o gc dz. 3->-j. W dnie śwjąt. o goai. ) - ej  .___________

|  D R Z E  W  Z A ­
K R Z E W Y  O W O C O W E

^Jae-Teitr
pgSTYLDW Y"

WIELKA 36.

Dziś! V’ielka prezentacja dla Wilna! Rewja , Morskiego Oha* - E. B n d o , L o D k lem  - K rukow skim , M ssalkę

sióstr H a la m y  z całym zespoł*m  
uroczych girls w najnowszej rewji
Nad program: N ajnow sze w ydanie 1931 r. Szczyt senacji. D laczego przeżywam y n ki kryzys św iatów )?  bo czerw oni 
caiow ie z Moskwy chcą ratować P iatdeU ę i rozsyłają po całym  św iecie szpiegów! W szystko ujrzymy w filmie p. t.

: SZP IED ZY P otężny  dramat w 14 rktads w g ł. ri;t W llly  .'rltsch I R .‘d *lf Klljen tsnggp______
m c

1

Zaaklim atyzowane, wychom ane na m iejscu w szkółkach.
N r w y  w i e l k i  d o b r y  w y b ó r

polecają na sezon  w o s e n n y  Szkółki Mazelewsltie 
przy Kolonii W ileńskiej

Wrtno, Zawalna 6— 2.
Ceny przystępne.

%
m
€
€
m

otL  o w it-d z ia lf iT  W ł t o ld  W o y H y f ło


